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ńKodemia sztuS pięknych
w  E r s M e .

Trwający już od dłuższego czasu, a w osta­
tecznej swej fazie zakończony strajkiem, zatarg 
uczniów Akademii sztuk pięknyca z dyrekcyą 
tego zakładu, zwraca uwagę ogółu na dzieje i 
stan wewnętrzny tej jedynej na ziemiach pol­
skich Akademii sztuk pięknych, która w me­
tropolii polskiego życia kulturalnego w Krako- 
v ie  powołaną była do najszczytniejszych zadrń 
jtuntyuuowania świetnej tradycyi, jaką utrwa­
liła szkoła Matejkowska. W  dobie, kiedy ma­
larstwo polskie Blaskiem niedoścignionej chwały 
okryło naród, skromna krakowska szkoła sztuk 
pięknych, której splendoru niemałego dodawało 
imię genialnego twórcy „Hołdu pruskiego*, nio

tylko rękę wyciągnąć, aby dostać od rządu 
wszystko czego potrzeba.

R ;k i tej jednak nie wyciągnięto, .lak już 
przed kilku dniami zaznaczyliśmy, ministe- 
ryum ośwriaty tłomaczy się, że dlatego nie wsta­
wiło do budżetu pewnych dodatkowych pozy- 
cyj, któremi hojnie szafowano dla Wiednia i 
Pragi, ponieważ nikt w tym kierunku nie sta­
wiał żądań. Nie przypuszczamy, aby dyrektor 
Fałat, jako człowiek dobrych chęci, nie pragnął 
polepszenia udotowania krakowskiej Akademię 
ale i to nie mega wątpliwości, że nia umiał 
ani wobec władz centralnych podnieść z ener­
gią i naciskiem swyc! żądań, ani członkom 
Kola polskiego przedstawić motywów ze swego 
stanowiska. Rezultat jest ten, że nic nie uzy­
skał, że Akademia, zahamowana w rozwoju, co­
fnęła się wrsiecz.

sła wysoko sztandar sztuki i wydała cały sze-: To też jeżeli dzisiaj sprawm utknęła na mar-
reg wybituych artystów, którzy podtrzymywali 
chwałę polskiego malarstwa Słusznie też szkoła 
krakowska stała się benjaminkiem społeczeń­
stwa, juko rozsadnik rodzimej kultury, jako pe- 
piniera talentów7, jako żywotny czynnik w ze­
spole sił zbiorowych, dających św iadectwo po 
tędre narodowej polskiej kultury. To też rado-

twym punkcie, gdy rozgoryczenie młodzieży, wy­
wołane stałem ignorowaniem najżywotniejszych 
spraw i potrzeb Akademii, wyraziło się w7 ostrej 
formie zaniechania uczęszczania na wykłady, 
znaczną część odpowiedzialności za ten obrót 
sprawy ponosi dzisiejsza dyrekcja Akademii. 
Stan taki dłużej trwać nie moźt Obowiązkiem

n ie  w y s o k i e j  s t o p y  p r o c e n t o w e j ,  któ­
ra graniczy wprost —  z lichwą Objaw to bar­
dzo niezdrowy, a wynika z niego, ze rozwój 
ekonomiczny naszego kraju dokonuje się czę­
ściowo na podstawach anormalnych i nieracjo­
nalnych. Z góry atoli z= znaczyć winniśmy, ze 
objaw ten spotykamy rłównie u spółek n i e -  
z w i ą z k o w y c h .

Liczba stowarzyszeń czyli spółek zarobkowych 
i g  ispodarczych wr &afc.v: wzrosła w ruku spra­
wozdawczym (1908) z I7oU na 1977 czyli o 218 
W pokaźnej tej liczb1 mieści się Smółek Kre 
dytowych 1730 (o J8f wnęeej, niż w roku po 
przednim) i 247 innych, których w7 roku 1908 
przybyło 34. Po wyłączeniu Spółek system! 
Raiffeisena, które podlegają osobnemu Patrona 
towi przy Wydziale krajowym było Spółek kre 
dytowych opartych na systemie S c h u l z e g o  
z Delitsch w roku 1908: 912, o 61 w ięcc nic 
w poprzednim roku. Jako objaw znam/enią za 
znacza sprawmzdauie, że największy przyrost 
wykazują stowarzyszenia żydowskie w całym 
kraju i r u s k . e ,  na przestrzeni od Zbrucza do 
Sann Wśród zarejestrowanych dotychczas w na 
szym kraju stowarzyszeń kredytowych systemu 
Sclmltzego jest 696 wyznanio w o żydowskich, z

snym był dzień, gdy dzięki staraniom naszej i jest rządu jak najrychlej zaspokoić naj bar Jz. ej 'których znaczna część ogłasza dotąd swoje zam 
eprezentacyi w parlamencie, rząd podniósł k ra -. palące potrzeby Akademii, i zrównać ją kuięcia w7 językn n i e m i e c k i m .  Rozsiedliły się

bodaj w przybliżeniu pod względem dotacyi z j one głównie we wschodnich powiatach, a cechę 
dwoma pozostałemi Akademiami. Kraj nasz zbyt wyznaniową nadają im r ik o  zarząay, podczas 
wiele wobec monarchii ponosi ciężarów i ofiar, gdy „gros* ich członków składa się z Polaków 
aby nie miał prawm z cąłym naciskiem o to się t Rusinów. Do ruskiego „Sojuzu7* należało w 
upomnieć. Nie wątpimy, że energiczne staaowi- roku 1908: 168 spółek hiedytowych * 69 innych, 
sko naszej reprezentacyi zniewoli rząd do zaspo-! O stowarzyszeniach w y  t w ó r c z o - h a n d l o -  

tych słusznych zadań. A  kiedy się t o ' w y c h  czytamy w sprawozdaniu — ze

kowTską szkołę do godności Akademii, zrównał 
ją  w  prawacn i znaczeniu z Akademiami w Wie­
dniu i Pradze, powiększył odpowiednio jej ba- 
ażei i stworzył tern samem dla szkoły krakow­
skiej nowe, pomyślne, wzmożonej potrzebie od­
powiadające warunki bytu i rozwoju.

Młodzież zaczęła tłumnie napływać do Aka- 'kojenia
ilemii, społeczeństwo poczęło się gorączkowo stanie, w 
zajmować nuwą instytucyą, a zorganizowany 
przez następcę Matejki, p. Sałata, zespół nau­
czycielski zdawał się dawać pełne rękojmie na­
leżytego spełnienia zadań przez krakowską Aka­
demię.

Rezultaty n.e stanęłjr jednak na wysokości 
oczekiwań i uadziei, jakie ogół wiązał z zre­
formowaną Akademią. Grono nauczycielskie,
Złożone z wybituych i utalentowanych artystów, 
umiało wprawdzie zainteresować ogół sooą i 
awemi dziełami artystycznemi, ale równocześnie 
ścieśniwszy progi am i ograniczywszy kieiunek 
ogólny nauki Akademii, nie potrafiło tchnąć 
szeiszegu ducha w młodzież, obudzić w niej 
glęhszego instynktu dla sztuki twórczej. Grono

ślad za sanacyą finansową domagać 
się musimy uzdrowienia stosunków w łonie sa­
mej Akademii. Jednym zaś z środków do tego 
celu wiodących będzie —  zdaniem naszem — 
reforma statutu Akademii w tym ducbi , aby 
rządy sprawm wał rektor wybieralny.

Tmplwa miinn i mmi
w tych dniach, bezpo-

UaUuzy cieiskie uołdując modnym kierunicom za­
chodu, przemijające te kierunki usiłowało za­
szczepić młodzieży. Zwinięto t. zw. „maister- 
szulę“ , która była chlubą starej szkoły, zanie­
dbano malarstwo kompozycyjne i rodzajowe, po­
zostawiając uczniom pełną swobodę kopiowania 
natrry, rzucania :zkiców, fragmentów, me daw 
szy im nawet 1 ależytych podataw rysunko­
wych.

Uczniowie zrozumieli wreszcie, że Akademia 
nie jest dla nich tem, czem być była powinna 
1 tu łoży pierwsze źródło nieporozumienia, któ­
re poczęło w7zrastać i w coraz dobitniejszy w y­
rażać się sposób. Do tego źródła nlezadowole- 
nm przyłączyły się mebawem inne. Gmach Aka­
demii, zbudowany przed trzydziestu laty przez 
miasto, okazał się w ostatuidi latach zgoła nie­
wystarczającym na potrzeby Akademii. Gdy 
nadto pewną cześć ubikacyj zajęto na prywat­
ne mieszkania i pracownie profesorów, pozosta­
ła reszta sal okazała się niewystarczającą wo­
bec zwiększonej frekwencyi uczniów. Przyszło 
do tego, że w ostatnich czasach uczniowie ko­
rzystać mogli z rysunków z modela tylko zmie­
niając się seryann. Kilka katedr opróżnionych 
aie zostało obsadzonych, kilku niezbędnych no­
wych nie otworzono. A  przecież w pamiętnym 
dnie otwarcia Akademii ówczesnej uamiestmk 
hr. Piuiński naj uroczyściej w swej mowie za­
pewniał o życzliwość.' i gotowości rządu popar­
cia celów Akademii. Zdawało się, że wystarczy

Wydano i rozesłane 
. średrio przed walnem zgromadzeniem dolega-( 
tów (trzydzieste piątej sprawozdaniu g a licy j-1 g osp od a rczy ch

sprawozdaniu —  ze „jak­
kolwiek icli liczba wzrosła w roku ubiegłym 
z 213 na 247 — to rozwoj .ch nie stoi w ża­
dnym stosunku ani d^ potrzeb naszego kraju, 
ani do kwitnącego stanu, jaki wykazują inne 
kraje i państwa.

L i c z b a  c z ł o n k ó w ,  należących do spółek 
galicyiskich, w7ynosi!a w końcu roku 1908: w 
stowarzyszeniach kredytowych wogóle 875.696 
(w czem związkowych 513.629), a w stowarzy­
szeniach wytwórczych i handlowych 31.050 (w 
związkowych 10.376). Liczba ta wziosła w cią­
gu roku 1903: w spółkach kredytowych o 
75.342, czyli o 9 41 procent, a w spółkach in­
nych o 8227, czyli o 3tr05 procent.

Do „Związku stuwej-zyszeń zarobkowych i
we Lw owie" należało w roku

s L i j g o  „ Z w i ą z k u  s t o w a r z y s z e ń  z a ­
r o b k o w y c h  i g o s p o d a r c z y c h *  za rot 
1908 zawiera znów7 ogromny wprost materyał 
statystyczny, dający nam interesujący pogląd 
nietylko na ruch spółkowy w naszym kraju, 
lecz tasże —  pośrednio —  na panujące u nas

ubiegłym 208 spółek, w tej ficzme 254 w G a- 
i i c y i ,  11 na B u k o w i n i e  i trzy na Ś l ą ­
sku.

Z cyfr bilansowych, zamieszczonych w spra­
wozdaniu, wyjmujemy następujące;

U d z i a ł y  c z ł o n k ó w  w z w i ą z k o w y c h
stosunki kredytowe i zarobkowe. Sprawozdanie spółkach kredytowych wzrosły o 4,127.000, czyli 
to obejmuje bowiem tak cyfry bilansowe, doty- o 1455 piocent i wynosiły w końcu tego roku
czące spółek, należących do „Związku", jak i 
cyfry wszystkich prawie niezwdązkowych tego 
rodzaiu stowarzyszeń, o ile rzeczywiście istnie­
ją i działają. Z  pŁawdziwie mrówczą pracowi­
tością i skrzętnością starał się redaktor tego 
sprawozdania, sekretarz Związku p. Narcyz Ul- 
mer, przedstawić w niem całokształt ruchu społ- 
kowego w naszym kraju, co mu się też najzu­
pełniej powiodło.

Z cennej tej pod każdym względem publika­
c j i  dowiadujemy się, że ruch spółkowy, czy to 
w dziedzinie kredytów7oj, czy też zaróbkowo- 
wytwórczej stale jeszcze i to znacznie u nas 
się wzmaga, a niemniej, że ruchome kapitały, 
gromadzone przez te stowarzyszenia w coraz 
większej wzrastają mierze. Pomyślny ten ob­
jaw wykazuje atoli także pewne złe strony, 
z których dwie szczególnie podkreślić należy; 
a mianowicie zbytnie r o z d r a b r  l a n i e  akcji 
spólkowej w dziedzinie kredytowej i wielce nie­
ekonomiczne wyzyskiwanie przez pewną część 
spółek potrzeb kredytowych ludności, objawia­
jące się w pobieraniu od pożyczek n i e z m i e r -

32,489.906 K ; w związkowych spółkach wy- 
twórczo-handlowy ch o 172.619 K, czyli o i'65 
procent i wynosiły 3,883.276 K. Udziały we 
w s z y s t k i c h  krajowych spółkach kredyto­
wych, objętych sprawozdaniem, wynosiły w r. 
1908 blisko 60 milionów K i wzrosły o 7,400.000 
koron, a we wszystkich krajowych spółkach 
wytwórczo-handlowych 6,128.100 K.

F u n d u s z e  r e z e r w o w e  podniosły się w 
obu rodzajach spółek w całym kraju o blisko 
2 miliony koron i wynusiły w końcu 1908 r. 
17 i pół miliona koron, z której to sumy przy­
pada na stowarzyszenia związkowe ■ obu kate- 
goryi przeszło 8 ,700.000 koron, o 1,060.000 kor. 
więcej niż roku poprzedniego.

W k ł a d k i  o s z c z ę d n o ś c i  pomnożyły się 
wogóle o blisko 20 i >ói miliona koron i prze­
kroczyły cyfrę 220 milionów, z czego na spół­
ki związkowe przypada blisko 100 milionów K, 
o 6,32*3.000 K więcej, niż w roku poprzed­
nim.

Stosunek kapitału obcego do własnego spó­
łek kredjtowych, przedstawia się u związko­

wych jak 3 62 do l, a n niezwiązkowych jak 
4'78 do 1, jest więc u związkowych znacznie 
korzystniejszym, niż u niezwiązkowych.

S t a n  p o ż y c z e k  w” 7nosił wogóle 376 mi­
lionów koron i wzrósł o przeszło 60 milionów, 
w tem w spółkach związkowych 173,400.000 
koron — wzrost o blisko 21 m lionów koron.

C z y s t y  z y s k  u ogółu stowarzyszeń kredy­
towych wynosił w r. 1908: 4,113.600 kor. — 
z czego na stowarzyszenia związkowe przypada 
1.932.500 kor., wzrósł on wogóle o 701.500 kor., 
a w związkowych spółkach o 276.000 kor. —  
w pierwszych o 20 56'procent, w drugich o 16 65 
procent.

Różnma ta spowodowana została zapewne 
głownie tem, że — jak już zaznaczyliśmy —  
s t o p a  p r o c e n t o w a  w Spółkach kredyto­
wych Związkowych jest niższa, niż wniezwiąz 
kowych. Podczas gdy ze Spółek Z w i ą z k o ­
w y c h  53 pobierają od pożyczek 8 procent, a 
tylko 9 więcej jeszcze, bo 8 i pół do 9 procent, 
poza to zaś żadna nie posuwa się Spółka, — 
ze stow7aizyszeń n i e z w i ą z k o w y c h  pobiera- 
łc blisko 200 ponad 8 p r o c e n t  — w tem 
blisko 100 Spółek d z i e s i ę ć  i w i ę c e j  p r o ­
c e n t !  A  zdaje się, że ta czysto l i c h w i a r ­
s k a  stopa procentowa jest bardziej jeszcze roz­
powszechniona, ponieważ 279 niez wiązko wy cn 
Spółek wogóle nie podało swej stopy procen­
towej.

Znamienny to dla naszych stosunków kredy­
towych objaw, że normalną w innych krajach 
stopę procentową od pożyczek, a więc 5 i 6 
procent pobierało u nas jedynie 12 Spółek związ­
kowych i 21 niezwiązkowych 1!

1 ten objaw anormalny baidzo osiabia po­
myślne znaczeniu faktu, że kapitały, nagroma­
dzone w krajowych spółkach wzrosły w ubie­
głym roku o blisko 30 m i l i o n ó w  w o g ó l e  
i że wznoszą obecnie już około 300 milionów 
koron.

\m 13 lT W
(Koresp. „N, Reformy*.)

Wiedeń, 22 listopada.
Jutro rozpoczną się w7 Wiedniu narady mini­

strów wigierskich pod przewodnictwem cesa- 
lza. Przesilenie wręgierskie znajduje się w  osta­
tniej fazie i skończy się może niebawem, cńo- 
ciaż różnica z koroną są jeszcze bardzo powa­
żne.

Odstąpiwszy od żądania banku samodzielne­
go, W ęgrzy mają teraz dwa główne postulaty: 
koncesje \Vojskowe ■ pizeprowadzenie dzieła 
reformy waluty do końca, czyli podjęcie wy- 
ptat gotó,vką przez bank. austro-węgierski. Za­
miast zbierać i przechowywać złoto w piwni­
cach banku, ma ono pójść między lud. W ęgrzy 
chcą w ten sposób tanim kosztem nagromadzić 
wielką ilość z^ota. aby w kilka lat późuiej 
rnódz tem łatwiej wyzwolić się ze wspólności 
bankowej i przystąpić do utworzenia banku sa­
modzielnego. I  ormaluie są oni uprawmieni żą­
dać pudjęcia wypłat gotówką i dlatego korona 
zasadniczo temu postulatowi nie sprzeciwia się. 
lecz spełnienie jego czyni zależnem od porozu­
mienia się 7 rządem austryackim. Gzj takie 
porozumienie przyjdzie do skutku, to inna rzecz. 
Na razie wydaje sie ono wątpliw7em, ponieważ 
parlament austryacki wręcz opozycyjne zajmuje 
wobec tej sprawy stanowisko. A 'e  Węgrzy, 
którym w ti udnej sytuacyi, w jakiej się znaj­
dują, chodzi już głównie o maskowanie odwro- 
u, zadowolnią się choćby koncesyą formalną, 

iuaczej przedstawia się rzecz z koncesjami 
wojskowemi. Hr. Andrassy, jak wiadomo, kil­
kakrotnie oświadczył, że bez koueesyj języko­
wych —  w szczególności żąda on zaprow adzę

nia języka węgierskiego w kompaniach pułków 
węgierskich —  udziału w rządzie Więcej wziąć 
nie może. Ten postulat spotyka się już nietylko 
z opozycją  parlamentu I rządu austryackiego, 
ale podług ostatnich zapewnień, także korona 
odmawia tej koncesyi i nie chce w jęść z poza 
ram przyrzeczeń danych w7 swoim czasie hr. 
T i  s z y  i  „komitetowi dziewięciu" Se;mu wę­
gierskiego W ęgrzy mogą więc najwyżej otrzy­
mać pewne zmiany einblenrentów, przeniesienie 
oficerów węgierskich do W ęgier i koncesje 
językowe przy sądach wojskowych. Być może. 
że w  kłopotliwej sytuacyi i na tak zredukowa­
ne koncesje się zgodzą, ale i na tem nie koń­
czy się jeszcze przesilenie.

Korona chce przed nominacją nowego gabi­
netu uzyskać gwarancję co. do załatwier ia ca­
łego szeregu ważnych spraw przez Sejm wę­
gierski, jak : reformy wyborczej, kredytów woj­
skowych, sprawy aneksyi Bośni i Hercegowiny 
i konstytncyi dla tych krajów, ^ow ej ustawy 
wojskowej, a w końcn i traktatów handlowych 
z Rumunią, Serbią i Bułgaryą. Jest zatem wię­
cej niż prawdopodobnem, że cały ten kompleks 
trudnych kwestjrj  nie będzie Da jednero posie­
dzeniu załatw Lny i że naraay koronne jakiś 
czas jeszcze potrwają. Po rozbiciu jednak p#r- 
tyi niezawisłości, która sama rozporządza więk­
szością w Sejmie węgierskim, stanowisko koro­
ny staje się jeszcze silniejszem.

Straciwszy więcej niż połowę partyi, Kossuth 
zmuszony jest szukać oparcia w strouuictwach 
umiarkowanych i zgodzić się choćby na pozor­
ne zwycięstwo, aby się utrzymać przy* władzy, 
od czego dalsze losy jego i jego partyi zależą. 
Na Węgrzech władza dużo znaczj*, zwłaszcza 
przy wyborach Ale p Justb jest przeciwnikiem 
niebezpiecznym. Posiada pierwszorzędny7 talent 
agitacyjny, jest człOH.ekiem charakteiu nieska­
zitelnego, majątkowo niezawisłym i nie krępo­
wanym żadnemi stosunkami z bankami lub in- 
nemi przedsiębiorstwami finansowemu To tez 
dotychczas wTielkiem może się już poszczycić 
powodzeniom, które ten tylko osądzić może, któ­
ry zna czar nazwisko Kossutha w szerokich ma­
sach madziarskich. Mimo to byłoby nierozważ- 
nem dziś już czyuić jakiekolwiek przepowiednie 
na wypadek nowych wyborów,, które dopiero 
osażą prawaziwą siłę Justha i Kossutha. Wal 
ka między obydwoma odcieniami partyi nieza­
wisłości już teraz jednak przybrała tak ostre 
formy, jakie tylko u stronnictw7 pokrewnych są 
możliwe. Dzienniki węgierskie opowiadają kilka 
zabaw n ych  szczeg ó łó w ,  ch a ra k teryzu ją cych  spo
sód walki obu stionnictw i poziom inteligencji 
społeczeństwa węgierskiego. Ti by zdyski edyto­
wać Kossutha, który przedstawia bliskie podję­
cie wypłat gotówką, jako wielką zdobycz dla 
narodu, zwolennicy Justha starają się wyjaśnić 
wyborcom, że byłoby ono wielką klęską. „Pod­
jęcie wypłat gotówką* oznacza bowiem —  tak 
tłómaczą chłopom i małomieszczanom —  „że w 
przyszłości za w s z y s t k o  t r z e b a  b ę d z i e  
p ł a c i ć  t y l k o  g o t ó w k ą  i n i c z e g o  s i ę  
w i ę c e j  n a  k r e d y t  n i e  d o s t a n i e ! "  Usły­
szawszy to zgromadzenie, zaczęło wołać: Precz 
z Kossuthem! Niech wróci znowu do W łoch! 
i t. p. luny zabawmy epizod wydarzył się na 
zgromadzeniu urząJzouem w okręgu Justha. 
Aby zademonstrować, że ludńość wcale sobie 
nie życzy odrębnego banka narodowego, zwo­
lennicy wspólności bankowej okazali zebranym 
dwa banknoty, jeden Kossutowski z r. 1S48 i 
jeden nowiuteńki banku austro-węgierskiego i 
zapytali, który wolą. Naturalnie, ze wszyscy 
oświadczyli się za notami banku wspólnego. 
„t)uod eiat demonstrandum". Sposób ugitacyi, 
prowadzonej teraz na Węgrzech wywołuje już 
wrażenie ruchu przedwyborczego. Sz.

Ludwik Stasiak.
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Otworzył Hasenlauf drzwi, spojrzał na przy­
byłych i rzekł dobitnie:

—  Pan sędzia uiię obraził. Ale ja  to panu 
przebaczę. Proces jest do wygrania. A le ja nie 
chcę wygrać procesu z panem sędzią.

—  Pan masz u siebie bombardon?
—  Jaki Doinbaruon?
— Trąbę ogromną. Nie przecz pan. Policjant 

Widział trąbę przez okno.
—  K io panu sędziemu mówił, że .ja przeczę? 

Ja kupiiem bombardon i klarnet. Ja tego nie 
ukrywam. Oto są.

—  Kto panu je sprzedał?
— Ludzie.
—  Jacy ludzie?
—  Muzykanci.
—  Kiedy sprzedali?
—- Dziś w nocy sprzedali.
—  Hdzie są ci ludzie? M ów  pan, gdzie są ci 

ludzie ?
—  Skądże ja  to mogę wiedzieć?
—  Nie mówili, dokąd idą ?
—  I o  co oni mieii m ówić? Wzięli pieniądze 

i poszli.
Z-iein sprawa jasna. Aresztanci sądowi ucie­

kli. Zaopatrzyli się w pieniądze, sprzedając skra­
dzione instrumenty muzyczne. Z  taudeciarzem

tym niema co dłużej gadać. On nic nie wie, on 
drogi dla pogoni nie wskaże. On dał tylko to 
wskazanie, że bombardon, że klarnet sprzedali, 
że się wr pieniądze na podróż zaopatizyii. Roz­
pacz szarpie ludzkie dusze. Zatem trzeba znowu 
całą policyę wprowauzić w ruch. Trzeba prze­
szukać wszystkie szynki, wszystkie zaułki. Szu­
kają. Z naczelnikiem policyi szuka i sędzia. Jest 
on w najwyższym stopniu nieszczęśliwy. Fakt, 
że uciekli więźniowie, jest okropnym. On za to 
przed władzą, przed prezydyum odpowie. Prze­
cie to nadużycie władzy urzędowej. Widzi już 
sędzia Przyjdzie śledztwo dyscyplinarne. A  do 
tego straszliwego nieszczęścia przyszło drugie. 
Mniejsze, ale równie dokuczliwe. Oto pan sędzia 
cwikitr w nocy zgubił. N aw jczce dwudziestole­
tniej zadość uczynić nie może, nie ma co strą­
cić z nosa i wkładać na nos. Biedna ręka zwy­
czajowe, nerwowe ruchy czyni, klepie się sędzia 
w nos —  tu ma być, że strącił cwikier, teraz 
pogłaskał palcami nos — sędzia robi sobie illu- 
zve  ̂1 aktu, że zakłada cwikier na nos.

( 'y ponzyanci miasto przeszukiwań, sztab 
śledczy pub *-żał na dworzec kolejowy. O półno­
cy odchodziły dwa pociągi osobowe, służb; ko­
lejowa mogła zbrodniarzy widzieć, juoze powie­
dzieć, w  którą stronę uciekli. Myśl ta nie za­
wiodła. Na dworcu portyer w istocie bumbardo- 
nistę i klarnecistę widział. Nie zna ich wpraw­
dzie zupełnie dobrze, widział jednak dwóch po­
dejrzanych ludzi, którzy pojechali w kierunku 
Krakowa.

—  Czy to był Drzazga i Chiftyz?
—  Nie mogę powiedzieć dokładnie, panie sę­

dzio. Niedawno jestem tutaj porty erem. tych mu­
zykantów raz w  życiu tylko widziałem. W idzia­
łem ich, jak raz w muzyce grali.

—  W każdym razie ślad zbrodniarzy jest, 
trzeba natychmiast telegrafować do Krakowa. 
Trzeba zawiadomić policyę. Biegną na poc stę, 
Pukają we drzwi, dzwonią, laskami biją. W y- 
szduł zaspany pocztuaistrz...

— Cóż za awantura ?
—  Sprawa ważna, a nie awantura.
—  Pan sędzia? Czemżo mogę w nocy słu­

żyć?
—  Chcę nadać depeszę.
Poczimistrz rzekł głosem urzędowym-
—  Urząd przyjmuje telegramy tylko w dzień. 

Teraz linia zamknięta.
—  Przecie w razie pożaru, w czasie rozru­

chów otwaita.
—  W  razie pożaru mogę otworzyć.
Kizyczy sędzia
—  Dziś pożar. Nie panie, to nie pożar chaty, 

sioła, miasta. Dziś we mnie całe piekło goreje.
—  Co się stało?
—  Dwaj zbrodniarze do Krakowa uciekli. 

Musisz pan przyjąć depeszę do policyi.
Pocztmistrz się waha.
—  A  jak. mi zrobią o to śledztwo?
—  Jeśli o zbrodnię się lozchndzi, nie może 

być śledztwa Zrzucisz pan całą odpowiedzialność 
na muie.

Pocztmistrz zaprowadził gości do izby tele­
graficznej, zaczął manipulacje z aparatem, mo­
zolił się, zamkniętą limę do K rak ow a otworzył. 
Długo wołał Kraków, telegrafista nie odpowia­
dał mu wcale, zjawił się wreszcie w Krakowie 
ktoś przy aparacie...

— Co mam telegrafować?
Sędzia uderzył sitj pięścią w nos, potem ten­

że nos paicam: pogładził Oznaczało to. że strą­
ca i  nakłada cwiker

—  Telegrafuj pan: uciekają dwaj złoczyńcy, 
kiertiy wymknęli się z więzień sądowych

— Dobrze. Ale to za mało powiedzieć: zło­
czyńcy, trzeba sygnalizować policyi opis osób. 
jakieś znaki szczególne...

Znaki szczególne? Jeden gra na klarnecie, 
drugi na bombardoaie.

Oburzył się poczmistrz.
—  Ładny znak szczególny! Gra na lombar- 

donie! Fan myślisz, że on teraz, w tej chwili 
gra na bombardonie ? On ucieka z kryminału i 
gra na bombardonie? On teraz, w tej chwili 
dmucha? Doskonałe! Ucieka z kryminału, wie, 
że za bombardon1'stą idą depesze, żeby więc po- 
licya zaraz go poznała, wziął na koiei w ręce 
bombardon i dmucha.

— Naturalnie, że nie dmucha. Przecież sprze­
dał bomuardou tandeciarzowi.

Z całegu towarzystwa jeden poczmistrz miał 
zimną krew. On zredagował, jak umiał depeszę 
i wysłał ją  do Krakowa. Przedstawiciele władz 
węgiersko-ujskich umówili się, aby odpowiedź 
telegraficzną z Krakowa przynieść na iuspd- 
kcyę policyi. A  teraz trzeba czekac. dizeba za­
bić czemś czas, aż do nadejścia depeszy. Błą­
kają się po ulicach miasta sędzia, naczelnik i 
sekretarz. Błąkając się, szli koło tandety Ha- 
senlauta.

—  Świeci się. Żyd nie śpi.
Naczelnikowi zabłysła myśl.

Panie sędzio, bądź tak łaskaw7 wstąpić ze 
mną do sklepu.

—  P oco?
—  Kwestya prawna, kwestya sprzedania bom- 

bardonu i klai netu. Ja je  muszę odebrać, ja  je 
muszę wreszcie odkupić. Trzeba je oddać mu­
zyce. Pańska asystencja, penie sędzio, wpłynie.

na tandeciarza, może instrumenty wyda za dar­
mo, jeśl; me, to przystępne warunki postawu.

—  Wejdźmy.
Naczelnik policyi mówi surowo do tandecia- 

rza.
—  To pan, panie Hasenlauf od złodzie. to­

war kupujesz?
—  Jaki towar?
—  Kupiłeś pan bombardon i klarnet.
—  Ja od złodziei nie kupowałem. Ja bombar­

don kupiłem od muzykanta.
—  A pan nie wiesz —  pyta się sędzia —

że muzykant nie ma własnej trąby ?
— Skądże ja mogę wiedzieć, czy on ma wJa-

sną trąbę, czy cudzą trąbę ? Ma trąbę i kwita.
—  Oni instrumenty u k i„ i li
Zaśmiai się tandeciarz Hasenlauf. Mówi z pa­

lestyńskim sardonizmem:
—  Szkoda, panie sędzio, że na czoje tego 

nie mieli napisane, że ukradli.
—  Paragraf prawa mówi, że kupno od zło­

dzieja..
—  Ja znam dobrze paragiafy —  rzekł tan- 

ueciarz, przerywając wywody sędziego. Ja wiem, 
co kupować od złodzieja. Jeśli paiobek ze szła 
cbtuza przyniesie mi kolię brylantową, jeśli 
dziad przyniesie mi złoty „egarek, a ja  kupię, 
tom kupił od złodzieja. A le me kupuję od zło­
dzieja, jeśli od szewca kopię buty, od krawca 
surdut, a od muzykanta trąbę.

—  Oni złodzieje! —  Krzyczy sędzia. Oni w 
areszcie sądowym siedzą!

—  A  ja  jestem książką aiesztową, żebym 
wiedział, kto w areszcie siedzi?

(C. d. n.)
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fiowi MM Ezizj e h ® .
Nowy sekreta z stanu dla skai bu Rzeszy nie­

mi ^ckie,; ar WeriuOtb, ogłosił w tych dniach 
główne cyfry  z budżetu na rok 1910, przyjęte 
już przez Radą związkową. Ponieważ uchwalo­
ne w lipcu przez parlament niemiecki 500 mi­
lionów nowych podatków nie wystarczą na po­
krycie niedoboru rocznego, ułożono budżet ten 
bardzr ostrożnie i  bardzo oszczędnie, tak że 
wydatk ogólne na rok 1910 ?rzewyzszają su­
mą wydatków fcieżącegr roku zaledwie o 6 i 
pół miliona narek. Lecz oszczędność tą stoso­
wano w farszywyn kierunku, bo nie przy wy 
datkach na wojsko i marynarką, (które nawet 
pomnożi noj, lecz wyłącznie przy pozycyach i 
potrzebach kulturalnego zne.czinia. Ogólna su­
ma wydatków w tym budżecie wynosi dwa mi­
liardy i 6GJ milionów i do takiej też wysoko­
ści przy pomocy nowej pożyczki wyśrubowano 
dochody Rzeszy.

Zauważyć przy tem należy, że jest to tylko 
w s p ó l n y  budżet państw cesarstw? niemie­
ckiego, obejmujący wydatki na armią, polityką 
zagraniczną, poczty i teiegrai, pewne koleje 
strategiczne v, Alzacyi, pobór rei, ubezpiecze­
nia socyakie, kredyt na najwyższy tiybunał 
Rzeszy, oraz na kolonie zamorskie. Wszystkie 
inne sprawy i potrzeby objęte są budżetami 
poszczególnych państw, które razem wynoszą 
także około 3 i pół miliarda marek. Tak samo 
ma się rzecz l  d l u g a m  i p a ń s t w o w e m i .  
Wsuólne dług: Rzeszy dochodzą obecnie do 6 
uniiardów maron, co. jak na państwo o prze­
szło 60 mi nmarh mieszkańców, nie byłoby je ­
szcze dużo. Lecz obok tych wspólnych długów 
dźwiga każde z poszczególnych państw jeszcze 
swoje 3pecyalae, które n. p. w Prusiech wy no­
szą blisko 7 milkrdów, w B&waryi półtora mi 
liarda, a w całej Rzeszy około 10 miliardów 
marek.

Na oprocentowame w s p ó l n y c h  długów 
Rzeizy niemieckiej, wyznaczono w przyszłoiocz­
nym budżecie 215,680.000 marek, czyli o bli­
sko 19 milionów więcej, niż w roku bieżą­
cym.

Lwia część nowego budżetu, bo niemal 50 
procent ogólnej ,,ego sumy, zagarnia a r m i a  i 
m a r y n a r k a  w o j  o r  na. Do jak olbrzymich, 
sum doszedł tam bnażet mi.uarny, wykazują | 
następujące pozycye:

Ogółem wynoszą:

N a  a r m i ą  l ą d o  w ą :
Wydatki zwyczajne marek 709,240.000

„ jednorazowe m^rek 75,723.000
„ nadzwyczajne marek  22,500.000

razem raaiek 807,461.000
N a m a r y t a r k ą :

Wydatki zwyczajne marek 158,071.000
* jeunerazowe „ 171,747.800
„ nadzwyczajne marek i 113,321.000

razem marek 443,139 800

ne koszta, a dotychczasowe zdobycze Hiszpanów 
są prawie niczem wobec poniesionych już kosz­
tów i obficie nrzelanej krwi. Nawet towarzystwa 
górnicze nie są zadowolone z wyników zwycięstw 
hiszpańskich, gdyż w górach Boni bu łfrur, gdzie 
znajdują się najbardziej pożądane pckiauy krusz­
ców, oszańoowaji się Kabylowie. Dwa razy usi­
łowali Hiszpanie zdooyć te szańce, ale bezsku­
tecznie. Pierwszy atak, przedsięwzięty z Zełua- 
nu, pochłoną! io o  ofiar, drugi trak, urządzony 
z Radom, skończył sią śmiercią 200 żołnierzy.

W tedy wysiano dwie nowe dywizye do Me- 
lilli, ceiem zgniecenia przeciwnika. Tymczasem 
w Hiszpanii nasąpiło przesilenie gabinetowe 
i zmiana rządu, a liberałowie, onjąwszy wtadzą. 
wcale nie pmL do dalszych kroków wojennych. 
Mo*e to wpłynie dodatnio na usposob nie Ka- 
byhiw, którzy okażą wiąnszą skłonność do po­
koju. a zwłaszcza ustępstw, gdy będą widzieli, 
że Luszpanie wcale nie są ich śmierteln mai wro­
gami i nie pragną ich zagłady. Przeciwnicy Mo- 
reia grożą mu zemstą armii, gdyby został za- 
warry pokój niehnnorowy. Karliści podczas woj­
ny i uomowych zamieszek agitowali skrzętnie 
na rzecz pretendenta do tronu hiszpańskiego, 
ks. Jaime, występując w obronie naruszonego 
rzekomo honoru narodowego. WoDec faktu, że 
armia hiszpańska zawsze w wewnętrznych spra­
wach politycznych odgrywała rolą rozstrzygają­
cą, podżegania wrogów rządu moga przysporzyć 
wiele kłopotów Moretowi. Niestety część prasy 
wojskowej nieświadomie popiera te knowania, 
dowodząc, że honor Hiszpanii wymaga dalszego 
prowadzenia wojny. I tak „Correspondencia 
Militar* pisze z emfazą, że „w  górach Beni bu 
Ifrui honor armii hiszpańskiej został stracony 
Niemożliwą jest rzeczą zgodzić się teraz na po­
kój, plamiący houoi narodu11.

A le rząd obecny pragnie zawarcia pokoju, 
wiedząc, że przewlekanie wojny jest zgubne dla 
kraju. Zupełny podbój Kabylów jest niemożli­
wy i dlatego lepiej jest, jeżeli Hiszpania za 
wrze z uimi pokój, choćby warunki jego nie 
zupełnie odpowi idały pragnieniom narodu. W  za­
mian za to będzie mieć w Kabylach sąsiadów, 
którzy nie będą jej bezwzględnym: przyjaciółmi, 
aie też nie bądą^żywić do niej śmiertelnej nie­
nawiści. Hiszpania potrzebuje długich lat poko­
ju, ażeby mogła powetować iiczne klęski wojen­
ne, ekunomiczne i polityczne.

anr a i marynarka lazem marek 1.250,600.800
Do olbrzjmiej tei kwoty, największej, jaką 

spotykamy w budżetach państw z powszechną 
służbą wojskową, doliczyć jeszcze trzeba około 
ftO milionów, wydawany cb na emerytury dla 
wojskowych, tak że wszystkie wydatki na ar­
mię i marynarkę wynoszą w Niemczech obecnie 
przeszło 1350 milionów marek —  wobec nie­
spełna 400 milionowego budżetu militarnego 
Austio-Węgier. Zestawiamy te dwie cyfry nie 
dla tego, iżby wykazać, że A  ostro-Węgry mało 
wydają na swoją siłę zbrojną, lecz jedynie dia 
stwierdzenia, na jak k o l o s a l n e  wprost wy­
niki militarne zdobywają się Niemcy. Ich bli­
sko p u ł m i l i a r  de  w y  b u d ż e t  m a r y n a r -  
k ! w o j e n n e j  musi chyba z konieczności nie­
pokoić Anglię.

Z  innych pozycyj wydatków wyjmujemy bu­
dżet poczty i telegrafu, który w wydatkach wy­
nosi około #oO milionów marek (w Austryi 170 
milionów koron) w dochodach zaś 693 miliony 
marek. .

Mimo uchwalonej przez parlament reformy 
finansowej Niemcy zmuszone też są zaciągnąć 
d l  zrównoważenie dochodów z wydatkami nową 
pożyczkę wysokości 152 milionów marek, po 
której ma podobno nastąpić jeszcze jedna wy­
sokości 400 milioBÓw.

To też niezależne dzienniki niemieckie prze 
powiadają już w tonie rozpaczliwym, że jeśli 
Rzesza dalej wydawać będzie po blisko półtora 
miliarda rocznie na armię i marynarkę, mimo 
pomyślnego ekonomicznego rozwoju czeka ją 
rychłe zupełne b ąn  k r ac t w o !

Oclenie Hiszpanii do pokuła.
Do likwidai yi nieszczęsnych rządpw Uaury 

należą także usiłowania, ażeby wreszcie ukoń­
czyć wojnę z Kabjl&nP w Maroku, tę wojnę, 
która wywołała rewolucyę w Katalonii, tudzież 
krwawe represye, pogrążając w żałobie tysiące 
rodzin. Liberalny gabinet Moreta pragnie pozbyć 
się stanowczo iego smutnego spadku po klery- 
fcaluym gabinecie Mamy. Rzecz to nie taka 

łatwa, jakby się zdawało z of.cyalnych wy­
jaśnień, które mają właściwie tylko na celu 
uspokojenie opinii publicznej, domagającej się 
rychłego zakończenia wojny.

Moret posiądą przychylność prasy. Najbar­
dziej wpływowe dzienni! i urabiają obecnie na­
strój, potrzebny rządowi do wycofania się z nie­
fortunnej imprezy woj snnej. Prasa pednosi, że 
ostatnie zwycięstwa czynią zaćosyć honufO"'i 
narodowemu i teraz może już Hiszpania bez 
ubliżenia sobie zawrzeć pokój z Kabylami. 
Obecnie prasa przedstawia jako tryumf to, co 
niedawno jeszcze nazywała niepowodzeniem, a 
nawet klęską. Motyw tego postępowania pocho­
dzi niczaprzeczenie ze źródła, godnego pochwały, 
ale czy dobro chęci zostaną uwieńczone dobrym 
skutkom, nie można jeszcze twierdzić.

Prawdą jest, że Kabylowie, znużeni walkami 
cofnęli się, prawdą jest równie, że niektóre ple­
miona wypraw iły do obozu hiszpańskiego posłów, 
celem podjęcia rosowań, jednakże znawcy tam­
tejszych stosunków ostrzegają przed zbytnim 
optymizmem. W  krainie R iT iesi obecnie pora 
siewów, to też Kabylowie cofnęli się, ażeby wy­
konać roboty polne. Czy po ich ukończeniu po­
wrócą do szeregów, czv zostaną w swoich osa­
dach, okaże się dopiero.

Pozycye, zajęte przez Hiszpanów, nie wystar­
czają do zuDełnego zabezpieczenia się przed nie­
spodziankami ze strony Kabylów. Pozycye te 
muszą Hiszpanie umocnić, co spowoduje znacz
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(r rocea o podrabianie pieniędzy. — Uwalniająey wer­

dykt. — Jubileusz ł,stora, — Ś. p. kapitan STader).

(z.) Przed sądem przysięgłych rozegrał się wiel­
ce zajmujący proces przeciwko Władysławowi Hu- 
sekowi i jego przyjaciółce, trafikantce Adeli Karz, 
oskarżonym o podrabianie pieniędzy. Hosek złożył 
wszystkie rygoroza medyczne, oprócz ostatniego, 
z wyszczególnieniem. Zajmując się wyłącznie stu- 
dycwaniem mała. y i, sopadł w nęazę. Utrzymywała 
go przez oewien czas Adela Karz, ale wreszcie 
wyczerpały Bię i jej zasoby pieniężne. Pozbaw:ony 
wszelkich środków i nie mogąc nigdzie wykolatać 
pomocy, Hosek za pomocą fotografowania podrobił 
noty bankowe 50-koronowe. Na rozprawie oświad­
czył Hosek, że jest winny wobec prawa, aie że 
nie poczuwa się do winy wobec Boga i swojego 
sumienia.— '

Hosek w barazo dłagiem przemówienia przedsta­
wił swoje dotychczasowe życie, a kiedy przewodni­
czący rozprawy wezwał go, ażeby się streszczał, 
przysięgli prosili, ażeby oskarżony mógł dowolnie 
mówić, gdyż wywody jego są bardzo zajmujące. 
Panna Karz, starsza jnż kobieta, wiedziała o fał­
szowaniu pieniędzy. Sędziowie od początku rozpra­
wy cyli dla oskarżonego, jak najprzychylniej uspo­
sobieni.

HoBek życie swoje przedstawił, jako prawdziwe 
męczeństwo. Medycynie poświęcił się dla względów 
idealnych, rygoroza złożył z wyszczególnieniem, ale 
kiedy się chciał poświęcić kajyerze naukowej, spo­
strzegł rychło, że droga ta zamknięta jest dla nie­
go z braku... protekcyi. Hobek poświęcił się bada­
niu malaryi, przyczem dokonał senzacyjnego od­
krycia, że pewien rodzaj febry, panującej na nizi­
nach nad Dunajem, jest identyczny z iralaryą. 
Profesoi patalcgii, dr Weichseibaum, uznał orygi­
nalność prac Hosoka i przyrzekł mn zapomogę. 
Hosok otrzymał zapomogę, ale bardzo małą. Pomi­
mo to pracowai dalej z zapałem.

W  poitoiku swoim założył kultury bakteryj, sam 
sobie konstruował przyrządy naukowe, chorych na 
malaryę ubogich mieszkańców z naci Dunaju leczył 
bezpłatnie. Praoę o rezultatach swoich badań pisał 
w zimie 1905 rokn w nieopalauym pokoju, przy­
czem często nie miał nawet co jeść. Współoskar- 
żona Adela Kurz, właścicielka trafiki, puczatkuwo 
wspomagała go, ale rychło oboje popadli w zupełną 
nędzę. Trafika przynosiła zaledwie 105 koron ro 
cznego docnodu. Ody im zaczęła grozić śmierć gło­
dowa, Hoaok za pomocą fotogratii podrobił 6 not 
50 koronowych, z których trzy puścił w obieg.

Hosok przyznał się więc do ezyun. Świadkowie 
bez wyjątku zeznawali na jego korzyść, podnosząc 
idealizm oskarżonego i straszną nędzę, która na 
niego spadła. Wazyskłe usiłowania jego, dążące do 
uzyskania poparcia, spełzły na Biczem. Otrzymywał 
tylko gołosłe wne obietnice i uznania za pracę. 
Oskerżony, przedstawiając tę beznadziejną walkę 
łkał kilka razy, a panie siedzące w sali, płakały 
nieustannie. Sędziowie przysięgłych uwolni.i obwi­
nionych 11 głosami. Sędziom przedłożono co do oba 
osób oskarżanych dwa pytania: jedno, czy są winni, 
tudzież drugie, czy działali pod nieodpornym przy­
musem. Trybunał przez to pytanie dodatkowe o 
przymusie nieodpornym chciał przysięgłym ułatwić 
werdykt, a mianowicie zatwierdzenie w in y , aie przy­
znanie przymusu. Jednakże przysięgli 11 głosrmi 
zaprzeczyli winę, do której przyznał się oskarżony.

Przewodniczący ławy przysięgłych w rozmowie 
z pewnym dziennikarzem oświadczył, że przysięgli 
nie mogli skazać człowieka, który popełnił wvstę- 
Dek pod hypcotyczuym wpływem swojego zawód” 
Przysięgli byli tego zdania, że nie naiezy . szuz ć 
człowieka, który może ludzkości odaać wielkie a- 
słngi. Cc do panny Kurz, to przysięgli byli siani , 
że znajdowała się ona zupełnie pod wpływem Ho- 
seka i że całe jej życie było łańcuchem poświęceń 
altruistyoznych.

Od pewnego czasu wre w Wiedniu walka o pro­
jekt nowej ustawy budowlanej. Już w r. 1894 po 
gruntownycn studyach i zasiągnięciu opinii Towa­
rzystwa inżynierów i architektów, zaczęła jię  tu­
tejsza Rada miejska zajmować projektem ustawy 
budowlanej. Komisya, do której przeważnie nale­
żeli radcy miejscy, będący właścicielami kamienic, 
przedłożyła wreszcie w r. 1906 wypracowany pro­

jekt pełnej Radzie miejskiej. Rzeczoznawcy wyra­
zili się pochleDme o tym projekcie.

Od tej chwili rozpoczęto podnosić przeciwko pro­
jektowi ustawy budowlanej zarzuty, które zbyt wi­
docznie mają na celu odwleczenie sprawy. Rada 
miejska uwzględniła, o Ile możności, wszystkie £%• 
dania i ukończyła swoją pracę 4. 1 października 
b. r., to jest w piętnaście .at po podjęciu pierw­
szych prac. Ale właściciele domów i parcel dalej 
podnojzą opazycyę przeciwko nowej nstawie budo­
wlanej, a wydział Raay miejsniej pod oresyą tei 
sil ej kliki zmienił § 55 projektu w sposób, który 
ni. iłychai.ia krzywdzi ubogich lukatorów.

Każda ustawa chroni o ile możności stabszych, 
tymczaseri zmiana § 55 nowej ustawy budowlanej 
wyonoazi na jaskrawą krzywdę ubogich lokatorów. 
Krzywda jest tak rażąca, że „Reicłupost", organ dra 
Luegera, pisze z tego powodu: „W  sześćdziesiąt 
lat po zniesieriu pańszczj zny nie uchodzi żądać w 
ubikaoyach dla zwierząt akioD, wycnodzących na 
wolne powietrze, a omijać tę zasadę w pokojach dla 
służby, albo w jednoizbowych pomieszkaniach dla 
ubogich lokatorów". Bardzo wiele rodzin w Wiedniu 
mieści się w jednym pokoju, który jest zarazem 
kuchnią. Projekt nowej ustawy, przepisujący i dla 
takich pomieszkać okua, wychod cące na wolne po 
wi( trze, nie podobał się właścicielom kamienic, któ­
rzy też przeforsowali zmianę togo przepisu w tym 
kierunku, że wolno w żakich pomieszsaniach robić 
okna, wyeł odzące na korytarz. Ta zmiana ma być 
w interesie lokatorów, którzy za pomieszkania z o- 
knami, wychodźcami na widne powietrze, musieliby 
więcej płacić. To ich t?> itzy tak, nie minie. „Reichd- 
post“ , występując przeciwko tej zmianie, dowodzi, 
że agitaeyę wszczęli ;właściwie handlarze parcel, 
zaniepokojeni przepisami o gruntach budowlanych. 
„Reicuspost" nazywa ich „hymnami parcelacyj- 
nemi“ .

Niedawno obchodził tutaj 60 rocznicę wstąpienia 
do teatrn Karol B.asei, artysta teatru Carla, wielce 
popularny i na tę popmarność zapełnię zasługujący. 
Blasel, liczący 78 lat życia, wystąpił na scenie 
w duiu jubileuszu, przyjmował deputacyę, a wreszcie 
udał 8ię na ucztę, uazwaną „Biaseł-Kneipe". Zna­
my oddawna togo artystę, który jest wcieleniem 
humoru wiedeńskiego. On to przed laty z Matra- 
aem 1 Knaaniem tworzył niezrównaną trójcę komi­
ków. Dzisiaj sam tylko Plasel pozostał przy życiu. 
Ponieważ Blasel posiada już medal za zasługi, 
więc gmina m. Wiednia dała mn unominek hono­
rowy w kwocie 1000 koron. Ta suma ułożona oyła 
w pięknej tece ze aiotych 20 koronówek w liczbę 
50, gdyż uh  Bet obchoaził równocześnie złoto gody.

Sensacyjna sprawą truciciel9kąr o której wam 
osobno pisałem, zajmuje się naturalnie oały W ie­
deń. Nieszczęsna śmierć kapitana Madera wywo­
łała tem większe Współczucie, że zmarły miał 
w Frankfurcie narzeczoną, którą wkrótce miał po­
ślubić. W  chwili śmierci pisał ś. p. Kapitan Mader 
list do narzeczonej, zapraszający ją, ażeby przy­
była do Wiednia.

flrcyfi Ma fólta Statszc.
Wychodząca w Insbiuku gazeta „Inusbrncker 

Naebrichten", zpm’ eszm ■ w Krze JJ36 następującą 
depeszę z Krakowa:

„Poiskie dzienniki ogłaszają pismo polskich arty­
stów malarzy Wodzinowsuiego i Stasiaka, w któ­
rych ci artyści w sposób szczeg iłowy dowodzą, że 
pumnik króla Artun w dwoiskim kuściole w Inns- 
hruoka i sławny ołtarz, w kościele w St. Woiigang, 
nie są utworami ani P iiuf -a, ani F.schera, lecz 
że są to dzieła sB wnogs polskiego rzeźbiarzu W i­
ta Stwosza z XVI wieka* Do tego te eg amu do­
daje redakeya „Insbrucitei Nachrichten* następu­
jący komentarz: „Panowie Polacy pomylili »Ię tu
gwałtownie. Wzmiankowany powyżej W it Stwosz 
nie jest kim innym, lecz sławnym jioczciwym d o - 

rymberskiin Veltem Stossam. Tan żył i działał w 
każdym razie dłuższy czas w Krakowie, był jednak 
i pozostał, gdy z Krakowa da ojczyzny powrócił, 
zawszą Niemcem. Ten błąd polskich ,,znawców* 
powstaje stąd, żo Veit Stos- podpisywał się na 
swoich polskich pracach Pit Stwosz. A  więc nic 
ze sławnego p o l s k i e g o  r z e ź b i a r s s .  Czy po­
sąg Artura możuaby przypisać W itowi Stwoszowi, 
to musi być dowiedzionam. Według i.ódłowego 
wywodu tyrolskiego badacza SchSnherra, pomnik ten 
jest dziełem niemniej sławnego norymberskiego bd- 
lewacza Piotra Vischera“ .

W  odpowiedzi na powyższą relacyę nadsyła nam 
p. L Stasiak następujące uwagi:

W komentarzu napisanym przez redakcję „Ins- 
brcker Nachrichten*, jest cały stek przestarzałych 
bajek, jakie dotąd dzięki szowinizmowi z jednej, 
a nieuctwu z drugiej strony za prawdę uchodziły. 
Nieprawdą jest, jakoby Stwosz do Krakowa „w y­
jechał*, natomiast prawdą jest, że on od urodze­
nia aż do roku 1474, potem zaś od ro la  1477 w 
roku 1496 w rodzinntm iwem m!escie w Krako­
wie mieszkał. Nieprawdą jest, jakoby wielki rzeź­
biarz r & polski ch dziełach tylko podpisywał się 
brzmieniem „Stwosz*, prawdą zaś jest, że on w 
Norymberdze, w liście do tamtejszej rady, datowa­
nym z 30 marca 1506, podpisał się polakiem brzmie­
niem „Stwosz*. Niejrawdą jest jakoby był Niem­
cem, prawdą zaś jest, że Stwosz, w Krakowie, jak 
to stwierdza współczesny „Neudorfer*, uroazony, 
że Stwosz polskiem brzmieniem: „Stwosz* się pod­
pisujący, że Stwosz, jak to stwierdza nczony 
niemiecki J. Baader (Beiir&ge 22) bardzo licho 
językiem niemieckim władający, był Polskiem. Naj- 
nieszczęśliwszem jest wreszcie pow< ł tnie się „Ins- 
Drncker Nachrichten* na tyrolskiego badacza Scbón- 
herra. My tu w Galicyi lepiej znamy tyrolskich 
badaczy, niż tyrolska redakeya. Otóż nieprawdą 
jest, jakoby dr Dawid Schouherr gdziekolwiek i 
kiedykolwiek pisał, że Piotr Vischer jest autorem 
posągu króla Artura, natomiast tenże Dawid Schiin- 
herr w rozprawie swej p. t. „Geschichte des 
Grabmals Mazimilian I* pisze dosłownie:

„Czy w posągach Tecdoryka i Artnra, Piutra 
V ’-8chbra m i tylko jako odlewacza, ale także jako 
d a c h o w e g o  t w ó r c ę  uważać mamy, tego 
ja  z mego źródłowego stanowiska a n i  p o t w i e r ­
d z i ć ,  a n i  z a p r z e c z y ć  n i e m o g ę * .  — Może- 
by wszelakie nieuctwo pisząc okiopne baśnie o 
„Niemcu* Stwoszu i „rzeźbiarzu* Vischerze, ze­
chciało nowe jakieś mniej śmieszne dowody prze­
dłożyć ? Tymi, które dotąu były, swego smutnego, 
autorytetu i „Niemca* Stwosza nie obroni,

r o m b a .
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Reęillauya Wisły. Od kilku dni tutejsze biuro 
ekspozytury dyrekcyi budowy dróg wodnych bada 
złożone oferty na regulacyę W isły poniżej Krako­
wa, z lewego i prawego brzegu Wisły, Dokładne

obliczenia ofert, zestawienia kosztorysu i wnioski, 
prteśłe tutejsza ekspozytura do głównej dyrekcyi 
Ludowy dróg wodnych do Wiednia, gdzie do dnia 
22 grudnia musi nastąpić rozstrzygnięcie ofert i 
rozdanie robót, które mają się z wszelką pewnoś- 
ścią rozpocząć z wiosną przyszłego roku.

Nowa Organy. Wczoraj, jako w dzień patronki 
muzyki św. .Cecylii, w kościele N. P. Maryi po­
święcono nowe organy. Uroczyste nabożeństwo od­
prawił ks. kanonik Wądolny, a po mszy zasiadł do 
organow dyrektor Nowowiejską który między inne- 
mi odegiał w nowem opracowaniu pieśń „Serdecz­
na matko*. W  nabożeństwie wzięła udział liczna 
publiczność. Organy są dziełem firmy p, Żebrow­
skiego ze Lwowa, a sprawione zostały głównie 
ofiarnością i zabiegami prof. Ludwika Żoleńskiego 

ks. infułata Krzemieńskiego.
Od 0. Laetusa Berrcatka otrzymujemn następu 

jące piomo z prośbą o umieszczenie:
La dni kilka przyjdzie mi opuścić ukochany Kra­

ków, w którym przez lat 18 pracowałem, jako trat 
miłosierdzia i przełożony tutejszego konwentu. Na 
nowe stanowisko przeora konwontu wiedeńskiego 
powołała mię władza przełożona i tej posłuszny, 
podejmuję tę samą pracę w innym konwencie I 
szpitaiu. Z żalom głębokim opuszczam miasto, które 
tyle szlachetnego serca, życzliwości I poparcia oLm 
zało dla braci miłosierdzia (Bonifiatrów) i pozwo­
liło mi pochylony starością konwent poanieść na 
nowo i rozwinąć na pużylok cierpiącej lndzkośsi, 
biednych klas robofniczych i wyrobniczych. Najser­
deczniejsze podziękowanie składam szlachetnym ofia­
rodawcom za każdy grosz wdowi, za każdą naj­
drobniejszą ofiarę; dzięki tym ofiarom obecnie 100 
chorych znajduje w naszym szpitalu fachową po­
moc lekarską; troszcząc się najusilniej o zdrowie 
ciała, nie zaniednnjemy także i zdrowia duszy tych 
nieszczęśliwych. Ze spokojem odchodzę stąd, wie 
dząc, że konwent nasz znalazł przychylność oby­
watelstwa kraju i miasta i to jest najpewniejszą 
dla niego opoką.

W  chwili, w której się ze stołecznem królew- 
skiem miastem rozstaję, a które ukochałem i sza­
nuję, jak moje rodzinne, raz jeszcze składam naj­
serdeczniejsze dzięki za wszystkie dobrodziejstwa i 
dowody życzliwości: najprz. ducnowieństwo, wys. 
Sejmowi, presydyum miasta Krakowa, jego świetnej 
Radzie, magistratowi krakowskiemu, wszystkim wła­
dzom, obydwu kasom oszczędności m,ost i Krakowa, 
jakoteż innym instytucyom finansowym I filantro­
pijnym, tak krakowskim jak I krajowym, które nasz 
zakład rok rocznie sekwencjami wspierały, prasie 
miejscowej i krajowej, która zawcze tak przychyl­
ną była dla naszego zakłada i z pomocą, której 
moje usiłowania o dobro konwentu pożądany sku- 
teif odniosły. Wam wnzystkim z całego serca skła­
dam staropolskie „B óg zapłać!* Raczcie i  nadal 
nasz zakład w swoją wz ąć opiekę a mogo następ­
cę darzyć tem Barnem zaufaniem i przychylnością, 
któremi ja tak długo się cieszyłem. Mojej wdzię­
czności, jaką dla polskiego naroan żywię nie okażę 
chyba lepiej, jak zanosząc codziennie za cały na­
ród polski żarliwe modły do obrazu Świętej Rodzi­
ny, łaskami słynącego w naszym wiedeńskim ko­
ściele. Raz jeszcze „Bóg zapłać stokrotnie* za wasze 
szlachetne i ofiarno serca! Fr. Latua Fematck.

Z  T ow arzystw a wzaj'e nnych ubezpieczeń,
Dnia I  grudnia rozpoczynają się obrady komis i 
rachunkowych H idy nadzurczoj Tow. wzaj. ubez­
pieczeń w Krakowie. Dnia 4  grudnia odbędzie się 
zgromadzenie pełnej Rady nadzorczej, pod przewo­
dnictwem prezes i p. Józefa MęcińsIdcgo.

W ieczorek listopaaow y oauędzie się d. 28 b. 
m. w „Polskim Związku narodowym (Rynek 45). 
Początek o godzinie 7 wieczór.

W ybory do komisyj pudatgow ych. Jak dono­
siliśmy, odbęaą się w grudniu uzupełniające wybo­
ry do komisyi szacunkowych dla podatku osobisto- 
dochodowego. Dla miasta Krakowa wybory te roz­
pisano zostały: dla I Koła na 13 grndnia (w miej­
sce ustępującego członka dra Rafała Landaua i 
zastępcę p. Wacława Anczyca); dla H  Koła na 14 
gruania (w miejsce członka dra A. Bohilewicza i 
zastępcy p. Bernarda Wachtla); dla H I Koła na 
15 grndnia (w miejsce ustępujących dra Augusta 
Kwasnickiego i dra Ladwika Merza i zastępców 
pp. Ksawerego Mibuckiego i Piotra Repetowskiego). 
Nadal pozostają w komisyi: a I  Kola członkowie: 
dr Samuel Winkler i Stanisław Krzyżanowski, tu­
dzież zastępcy: Tadeusz Epsteiu i Wiktor Saski; 
z II Koła członkowie: Norbert Wasserberg i Gu­
staw Gerson Bazei, tudzież zastępcy: dr Tadeusz 
[skrzycki i Stefan Iglicki; z III Kuła członek 
Aleksander Sulikowski i zastępca Dawid Binzor 

W „S pójn i" (stów. młodz. post., Rynek 9, II p.) 
p. Grzegórz G 1 a s s wygłosi szereg odczytów w 
dniu 24, 26, 29 listopada, 1, 3 i 6 grudnia, na 
temat „Zadania odbudowy ducha w dzisiejszej Pol­
sce*. Początek odczytów o godzinie 8 wibcz. Wstęp 
dla członków 20 hau, dla g o ś 'i4 0 h a l. Aoonamont 
dla członków 1 kor., dla gości 2 kor.

Z sali cądow ej. Znowu cbłopske, sprawa przed 
sądem, znowu młody wiaśniak oskarżony o zabój­
stwo, znowu motywem zabójstwa niesnaski rodzin­
ne. Przed sądem przysięgłych stanął dzisiaj 27 
letni gospodarz z Filipowie, Piotr Dorynek, obwi­
niony o zbrodnię zabójstwa z § 140, któref do­
puścił się w dnia 8 września b. r. na osobie swego 
szwagra Feliksa Sarowca. Mieszkali bowiem w je- 
anym aoua: Piotr Dorynek ze swą żoną Heleną, 
matką żony Fianciszka Sarowca i pasierbem jej 
Feliksem Między rodziną panowały stosunki złe, 
gdyż Feliks Surowiec nie oardzo rwał się do pracy, 
natomiast chciał wiele jeść i nie cbciał opuścić 
domu, mimo że mial otrzymać po ojca należny 
spłatę. Z wkicn powodów ciągłe oyły w domu Do- 
rynka kłótnie i bójki; w trakcie jednego z tanich 
zajść podniecony zajściem Dorynek porwał ciężki 
tłoczek, służący do ugniatania ziemniaków i ude­
rzył nim w głowę Surowca, Który z urazu tego 
nazajutrz umarł. Sekeya zwłok stwierdziła pęknię­
cie czaszki i kiwotok śróuczaszkowy, pochodzący 
od uderzenia narzędziom twardem, tępem. Uwię­
ziony Dorynek przyznał się, że uderzył Surowca, 
tłoiuaczył się jednak, że uderzył go słabo, śmierć 
Sarowca mogła nastąpić prawdopodobnie z upadku 
z drabiny wiodącej na strych, przyczem Surowiec 
uderzył głową o próg sieni.

Tak samo tłómaczył się obwiniony na dzisiejszej 
rozprawie, której przewodniczył radcc Badu Pelz, 
oskarżenie wnosił zastępca prokuratoryi dr Jendl, 
bronił adw. dr Lieberman, jako lekarze rzeczo­
znawcy obocni byli: prof. dr Wachholz i dr
Kwiatkowski. Wyrok zapadnie wieczór.

Złodzieje kolejowi. Z nastaniem pory tłumnego 
powrotu robotników rolnych z Prus, uwijają się 
na dworcu kolejowym, głównie w poczekalni III 
klasy złodzieje, którzy okradają przejezdnych przy 
każdej sposobuoścl- Wczoraj aresztowano jednego 
z takich operatorów cudzej własności, nieja^ieg i 
Jana Salo, z Zawadowa, który w poczekalni III 
klasy ukradł kuferek z rzeczami, należący do Jó­

zefa Klendla. Również na dworca aresztowano nie­
jakiego Srula Engla, który wyciągnął z kieszeni 
Szymona Honiga pugilares z kwotą 120 koror.

E f c r a f e i o
Chrzanów, 22 listopada. (Oświetlenie elektrycz­

ne. —  Pierwsza oPara zimy).
Sprawa oświetlenia miasta naszego elettrycznem 

światłem, uwieńczona została wreszcie pomyślnym 
wynikiem. Na jednem z ostatnich posiedzeń chrza­
nowskiej Rady miejskiej, powzięto odnośną uchwa­
łę i rozpisano licytacyę na urządzeuib oświetlenia 
elektrycznego. Nowe oświetlenie wpłynie niewątpli­
wie nader dudatuio na zewnętrzny wygląd miasta. 
Chrzanowska Rada miejska zastanowi się zape­
wne w przyszłości nad sprawą budowy wodociągów, 
co byłoby nader pożądanem ze względów hygieny, 
a zasobnej gminie nie przyniosłoby zbyt uciążli­
wych zobowiązań finansowych.

Rozpoczynająca się zima pociągnęła już za sobą 
u nas swoją pierwszą ofiarę. Mianowicie w piątek 
rano przechodnie znaleźli około rzeźui zwłoki ja ­
kiegoś starszego mężczyzny. Jak dochodzenia miej­
scowych władz wykazały, zmarły nazywał się W oj­
ciech Kosobucki, 45 lat liczący wyrobnik, rodem 
z Uszeszowic, a umarł skutkiem zamarznięcia. Ko- 
sobucki bowiem lędąe w stanie nietrzeźwym, upadł 
w owem miejsca w ieczór dnia poprzedniego i 
śmierć zaskoczyła go we śnie.

Wypadki kopalniane. Z L !biąża w pow. chrza- 
nowsKim piszą nam: W Kopami węgla w Libiążu 
Małym, należącej do „Comnagnie Galitienne de mi- 
nes“ , któia niedawno rozpoczęła rnch, zachodzą w 
ostatnich czasach liczne wypaaki, nie wiedzieć, czy 
z braka odpowiedniogo dozoru, czy też p swoda wa­
dliwych urządzeń, które pociągają za sobą w ofie­
rze zdrowie pracujących górników. I  tak, po nie- 
dawnem zabicia się górnika Nossowskiego, kronika 
wypadków notuje następujące: dnia 16 b. m. gór­
nik Anton! Dyląg doznał złamania obu nóg, 18 b. 
m. górnik Władysław Jaskier rozdarcia międzykro- 
cza, a ‘górnik Władysław Gut zranienia głowy i rę­
ki. Dyląga i Jaskiera, po udzielenia pierwszej po­
mocy na miejscu, przewieziono w stanie groźnym 
do szpitala św. Łazarza w Krakowie na oddział 
chirurgiczny.

Teatr na wal. Piszą nam z Trześni (pow. Tar­
nobrzeg): Przed dwoma miesiącami zawiązało się 
u nas Towarzystwo teatrn i. chóru włościańskiego, 
które bardzo ładnie się trzy ma i sąuząc z zar.ałn 
włościan, ma wielkie widoki rozwoju na przyi łość, 
do czego także bardzo wiele s!ę przyczynia sąsiedz­
two Sandomhrza. Towarzystwo zdołało już dać dwa 
przedstawienia we września: „Matka żyje* i „W er­
bel domowy*, w październiku zaś dało „Flisauów* 
i „Błażka opętanego*. Rolo obsadzone były prze- 
Hrzeważnie siłami włościańskie-ni, które ze swego 
zadania wywiązały się znakomicie. Obecnio na ob­
chód listopadowy (28 b. m.) przygotowuje towarzy­
stwo obraz dramatyczny na tle wojen Kościuszkow­
skich, napisany przez Józefa Lorenzu, pod tytułem 
„Zmartwychwstanie*. Następnego dnia o gudz. 9 
rano urządza Towarzystwo nabożeństwo listopado­
we z kazaniom, które wygłosi przewodniczący To­
warzystwa ks. Rychlicki.

W  pracy Tow. czynny udział bierze tutejsza in- 
toligeacya, nie żałując trudów, aoy do rozwoju in- 
stytucyi się przyczynić. Żałować należy, że za 
przykładem tym nie wszyscy z okolicy idą. Szcze- 
góluie trzech panów z poblizuiego Nadbrzezia roz­
poczęło przeciw Tow. intrygować i pragnie zadanie 
i prace Tow. zdyskredytować wśród inteligencyi 
sąsiedniego Tarnoorzega, Podcina to zabiegi człon­
ków Tow. i jest rzeczą wysoce nieetyczną, cu wy- 
tkrąr należy publicznie. Jeżeli się san-emu nie ro­
bić nie chce, niechaj się przynajmniej nie prze­
szkadza zbożnej pracy drugich 1

Wadowice, 22 listopada (W  sprawie dróg po 
wiatowych). Odnośnie do sobotniej notatki o złym 
stanie dróg w tutejszym powiecie, i gubieniu oba­
wia w błocie, przez dzieci spieszące do szkoły, 
otrzymujemy infoimaeye, ze korespondent dopnścił 
si« przesady, Zarzut, że droga jest błotnistą, ró­
wnie słusznie da się zastosować do całej Galicyi, 
począwszy od Białej az do Husiatyna, gdyz drogi 
prowadzące do szkół, przeważnie nie zostają pod 
nadzorem powiatu Sprawiedliwość każe skonstato­
wać, że ludność powiatu wadowickiego, mimo bie­
dy i macoszego od natnry uposażenia, łoży ofiarny, 
wprost ponad swe siły grosz, na cele komunika- 
cyi, a dzisiejsza Rada powiatowa czyni wszelkie 
wysiłki, aby zaniedbany oddawna stan dróg po­
prawić i ndoskonaJlć.

Krosno, 22 listopada. Z j a z d  p o w i a t o w y c h  
K ó ł e k  r o l n i c z y c h  odbędzie się 29 b. m. —  
Obrady rozpuczną się o godzinie 1 w południe w 
sali Rady powiatowej.

Przem yśl, 21 listopada. (Śmierć pod kołami po­
ciągu. —  Samobójstwo. —  O przemysł krajowy). 
W  piątek 19 b. m. wieczorem przejechał pociąg, 
który niespodzianie nadjechał, robotnika z młyna 
parowego Frenkla 1 Ski, Józefa Baruta. Barut prze­
chodził wówczas przez tor kolejowy. Tego samego 
dnia rzucił się pod koła pociągu żołnierz 77 p. p. 
Teodor Hojzar. Powodem samobójstwa były niesna­
ski domowe i niepowodzenie w życiu. Hojzai zo­
stał w terminie spóźnionym asenierowany i od sa­
mego początku służby dawał niejednokrotnie do po­
znania, że odbierze sobie życie.

Sensacyę duia stanowi opublikowany przez tu­
tejszy „Głos Przemyski* list sympatyzującej z na­
rodowymi demokratami „Gazety Przemyskiej* do 
wydawcy kalendarzy J. Ste.norennera, w którym 
to pismo ofiaruje owemu fabrykantowi za pewną 
ODłatą dział swój redakcyjny do walki przeciw L i­
dze pomocy przemysłowej, względnie kupcom, po­
pierającym wyroby krajowe. Ponieważ Stein irenner, 
przeciwko którego kalendarzom toczy się obecnie 
żywy rnch w kraju, nie dał przychylnej odpowie­
dzi, przeto organ narodowo-d6mokratvczny nzu&ł za 
stosowne stanąć „zasadniczo* w obronie —  prze­
mysłu krajowego.

Tarnopol, 22 listopada. (Obchód kościuszkowski 
i Ćwiczenti zlotu krakowskiego. Uczelnia. Cyganie- 
koniokrady). Tegoroczny obchód ku czci Kościuszki 
urządzony staraniem „S ikoła*, żywo zaltei»sował 
naszą publiczność. Zastęp „Sokołów* wykonał część 
ćwiczeń, które mają być wykooan« na ogólnym zlo­
cie krakowskim. Ćwiczenia wypadły nader efekto­
wnie, ale ią  brrdzo trudne i wymagają bardzo du­
żo pracy tak co do gimnastycznej, jak i dekoracyj­
nej strony. Amatorowie drużyny dramatycznej ode­
grali bardzo udatnie „Noc listopadową* Wyspiań­
skiego.

W  zeszłym tygodnia otwartą została w Tarno­
pola w budynku magistratu uczelnia dla młodzieży 
szkolnej. Uczelnia przyjęła eezpłatnie 30 uczniów, 
Którzy w godzinach pozaszkolnych otrzymają opiekę, 
pomoc w nauce i podwieczorek.

Bandy cygańskie, włóczące się po Podolu, są pra­
wdziwym postrachem dla gospodarzy, szczególnie

Magister
fannacyi j.
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W torek, £3 Li&lopada 1909. r o w  A  R  STK O R U A Nr f ,  -j  o

w porze letniej, gdy konie pasą Bię w polu. Cyga­
nie mają szczbgólne zamiłowanie do kradzieży koni, 
które następnie przez Bukowinę uprowadzają do 
Rumunii, albo już na^rynkacli bukownLkwh sprze 
flaju

Z  początkiem października banda cyganów, zło­
żona z 6 męzczyzn, grasowała w okolicy Różanów - 
ki i Oapow.ec, w pow. zaleszczyckim i ukradła 5 
Heni. Aby zmylić trop, popędzili nieco nu północ, 
a dopiero następn.a dolinami rzek na Bukowinę. 
Już od Tłustego ścigała ich żandarnierya, stąpając 
im niemal po piętach, lecz sprytni cyganie zdołali 
zawsze się wymknąć. Dopiero koło Seretu żandar- 
merya dopędziła ich, lecz wobec Bllnego uzbrojenia 
cyganów, nie można było odrazu ich aresztować.

noarml zatrzymali więc dwie jadące z drzewem 
fury, wsiedli na nie i ostrożnie, jak myśliwi, pod' 
sunęli się do niczego nie przeczuwających cyganów. 
Przykładając im niemal Jufy do piersi, aresztowali 
ich, a konie odebrali. Konie, przebywszy w szalo­
nym marsza przeszło 200 kilometrów, wyglądały 
jak szkiuety. Onegdaj odbyła się przed przysię­
głymi rozprawa przeciw rym cyganom nazwiskiem: 
Czurar, Sbpi, Kiptonai, bracia Turku, Moldawan. 
Ponieważ mówili wyłącznie po rumuńsku, wezwano 
t Imacza ze Lwowa, p. Zbyszewskiego. Cyganie wy- 
pieiali się winy, tylko dwaj najmiodsi przyznali 
się do kradzieży. Ława sędziów przys. uznała wszy­
stkich winnymi. Pięcia z nich skazał trybunał na 
4  lata ciężkiego więzienia, jednego zas, 17 lat li­
czącego cygana, na 3 lata.

Ceszyn, jako siacya żeglugi powietrzne]. 
Niemieckie Towarzystwo żeglugi powietrznej w 
Dreźnie wniosło podanie do gminy cieszyńskiej 
z doniesieniem, iż zamierza wybudować stacyę dla 
balonów. Towarzystwo to prosiło o sprzedanie 
60.00U m. kwadr, pola, na wybudowanie wielkiej 
hali. Sprawa ma d jć  omawianą na posiedzeniu 
Rady gminnej.

Z e  ś w i a t a .

Prześ1atIowan. e prasy w zaborze pruskim.
Za obrazę inspektora szkolnego powiatowego p. 
Kiugera z Gniezna skazał sąd prnski w Gnieźnie 
redattora „Lecha,, p. Koniecznego na 150 marek 
grzywny 1 koszta. Zastępca prokuratora wniósł o 
miesiąc w_ęzienia. Obrazy dopatrzono się w arty­
kule, w którym była mowa o przetrzymywaniu dzieci 
poza l e k c y s m i  n a  z a b a w a c h ,  które to po­
stępowanie napiętnowano jako podstępny sposób 
germanizowania dzieci polskich.

Pruska cenzura. Wypożyczalnia przeźroczy T. 
8. L., wysyłając w tym czasie do W . Księstwa 
Poznańskiego seiyę klisz do odczytu o podróży Nan­
sena do bieguna północnego, wysłała prelegentowi 
iówiiocześme pod opaską drukowaną małą broszurkę 
i/od tyt.. „ N a n s e n  w ś r ó d  l o d o w  p ó ł n o o y 0 
napisaną przez W ł, Lmińskiego. Klisze doszły do 
miejsca przeznaczenia w komplecie. Książeczka je ­
dnak została po kilku dniach zwrócona przez pocztę 
do Krakowa z dopiskiem na opasce: „ V e r w e i -  
g e r t l * .  Widocznie „państwo bojażnl Bozej“ boi 
się i Nansena, drukowanego po polsku.

„Cesarsko niemiecki urząd mleczny*—  „Eeichs- 
znllehamt oto tytuł nowej władzy, jaka ma być 
utworzona w Niemczech. Urząd ter", do którego ja­
ko ciało doradcze należeć będzie grono lekarzy, we­
terynarzy, rolników 1 chemików, ma czuwać nad 
równomlerneiu apiowizowanem wielkich miejskich 
centrów w Niemczech w dobre mleko, 1 w tym celu 
zbierać i ogłasza.' odpowiednie statystyki. Pierwsza 
juś -agi rodzaju statystyka wykazała, te Niemcy 
proaukują rocznie p r z e s z ł o  d w a d z i e ś c i a  
p i ę ć  m i l i a r d ó w  l i t r ó w  m l e k a ,  w a r t o ś c i  
p r z e s z ł e  d w ó c h  m i l i a r d ó w  m a r e k .  W ar­
tość proaukcyi mleka równa się tam mniej więcej 
ogólne i produkcyi zboża chlebowego, którą oceniają 
na 2 ł/«  miliarda marek, a przewyższa znacznie pro- 
dukcyę hutniczo-górnlezą, której wartość dochodzi 
W całem państwie jedynie do 1.681 milionów ma­
rek Do wyprodukowania w roku powyżej podanej 
ilości mleka potrzoba conajmniej 8 do 10 milionów 
krów debrze mlecznych, dających rocznie po 2500 
dc 3000 litrów mleka.

katastrofa W kopalni. Jak wiadomo w kopalni 
węgla §w. Pawia koło miasta Ciiery w stanie Illi­
nois Bkutkiem pożaru 1 wybuchu gazów zo»tało od- 
.ęlętJ 'i od świata 500 górników. Dotąd wyratowa­
no 120 robotników, a mianowicie najpierw 42, a

kitka dm później 78. Wedle wiadomości z No- 
lego Jorku z tej drugiej partyi uratowanych wy­
dobyto na świat tylko 28, reszta znajduje się 
jeszcze pod ziemią z tego powodu, że ogień, który 
wybuchł ponad chodnikiem, w którym cl ludzie w 
liczbie 50 są ukryci, uniemożliwił fnnkeyono wanle 
wind Otrzymali oni żywność 1 prawdopodobnie zo­
staną uratowani. Jeden z uratowanych opowiada, 
ie  znaczna liczba górników umknęła przed ogniem 
do odloglejs2ego chodnika. W  tyle za nimi zawaliły 
się pokłady węgla i zamkuęły ujście chodnika, nie 
dopuszczając w ten sposób ognia. Przez 9 dni prze­
bywała ta pnrtya górników w zamknięciu. Z po­
czątku miolf nieco żywności, która jednakże rychło 
wyczerpała się, i zgłodniali robotnicy ogryzali korę 
z drewnianych podpór, albo żuli skórę z butów, 
pragnienie gasili wodą, sączącą się ze ścian. W szy­
scy stracili miarę czasu do tego B to p m a, źe w dzie­
wiątym dniu sądzili niektórzy, iż minęło dopiero 
48 godzin. Niektórzy nie stracili humoru i żało­
w ali, że nie mują kart dla zabicia czasu grą. Je­
den z włoskich górników po ciemkn napisał te sło­
wa na kartce: „Żywimy się korą i żujemy skórę 
Z butów. Nie boję się śmierci. Matko B oża  ulituj 
się nademną. Mam dzielną źonę“ . Wydobyci na 
świat twierdzą, że w dalszym chodniku znajduje 
się leszcze 50 luuzi, którzy prawuopodoDnie żyją.

Kaimydaci do nagród Nobla. W  miarę jak się 
zbliża rozstrzygająca chwila dla rozdania nagród 
z iuudacyi Nobla, dzienniki ogłaszają coraz to no­
wo nazwiska kandydatów do tych nagród. Wedle 
wiadomości, pochodzących ze Sztokholmu, nagroda 
Z fizyki ma być podzielona pomiędzy Marconiego i 
Ferdynanda Brauna, profesora uniwersytetu w 
Strasburgu. Równie Marconi, jak prolesor Braun, 
położyli znaczne zasługi w dziedzinie lelegn.iu wez 
drutu. N <grodę z chemii ma otrzymać W ilhelm 
Oswald, profesor uniwersytetu w Lipsku. Do na- 
gro *y z medycyny wymieniają trzudi kandydatów: 
15. RouxTa, dyrektora zakładu Dakteryologicznego w 
Paryżu, tudzież profesorów Hammarstena w Upsal 
i óóelanciera w Sztokholmie. Nagrodę literacką ma 
otrzi mać Selma Lageslóf. Go do nagrody poko ju 
nie pej-wiły się jeszcza żadne kombinacye.

Smierc byłego ministra. Moriou, były francu­
ski minister skarbu, umarł w Paryżu, licząc lat 60. 
By* początkowo lekarzem, a poświęciwszy się po­
lityce, otrzymał tekę skarbu, a po dymisyi został 
pełnomocnym minisDem Francyi w Limie. Przed 
dwoma laty miał Merlou przykrą aferę miłosną. 
Utrzymywał mianowicie przez 10 lat stosunek mi­
łosny z panią Dallemagne, z którą miał czworo

dzieci. Qdy zerwał z nią, pani Dallemagne wyko­
nała na niego zamach rewolwerowy, strzeliwszy 
4  razy Merlou otrzymał tylko lekką ranę, a spraw­
czyni zamachu zostałe przez sąd przysięgłych u- 
wolniona od winy.

Były siach perski bawi się wcale dobrze 
w Odesie. Każdego prawie wieczora można go wi­
dzieć w „szuntanach*, uczęszcza także do cyrku 
i po każdem przedstawieniu wyraża dyrektorom 
swoje uznan e. Na pochwałę jogo dodać nalały, iż 
zajmuje się także poważneml rzeczami. 1 tak sto- 
dyuje sztukę litografowama, tudzioż uczy się ję­
zyka francuskiego i rosyjskiego. Były szach opuści 
wkrótco Odosę i osiądzie w dobrach, które nabył 
w Krymie.

Ssladki na Wawel, Onl» 25 października odbyło się 
w dom* p. Ulanowskiej rozbicie puszek składkowych na 
odnowienie Wawelu.

Ogólna suma składki obecnGj wyn-si 210 K 50 h, 
która złożona została na książeczkę Kary Oszczędności 
m, Krakowa Nr 155.453.

Całość zaś dotąd uzbieranej składki wynosi wraz z do- 
liczonemi odsetkami 165.30 j K  12 h.

Z powyższej sumy, jak to już w poprzednich, sprawo­
zdaniach było wymienione, wręczone zostało ks.-kardy- 
nałowi na odnowienie katedry 1.9.253 K 8 h, oraz p. 
Zygmuntowi Hendlowl, kierownikowi rastanraoyl zamku 
królewskiego na Wawelu, na zakupno 7 pieców history­
cznych, pncnodzących z Wiśni owca z zamka książąt Wi- 
śniowiecitich i na sprowadzenie ich z Petersburga, także 
2 et; :b „tropy znaleziono przy burzeniu kamionicy przy 
>■ św Anny i w domu p. ( zynciela w Rynku i ofi&i > 
wanc b :zinteresownie przez p. Czj uciela' do mającego 
powstaó Muzeum Narodowego na Wawelu 4260 K 61 h. 
pozostaje zatem 131.7»ti-ń3 kor., z wyłącznem pi zezna- 
czeniem na ..ano wionie tej części zamka królewskiego 
na Wawelu, która ma być obrooona na Muzeum Narodowe.

Następne rozbicie puszek odbędzie się w domu p. Uia- 
nowskiej przy ulicy Garncarskiej’ 1. 15, Juia 28 listopada 
pomiędzy godziną 4 a 8 popołudnia.

Uprasza się wszystkie osoby posiadające puszki, aby 
je  zechciały przynieść lub nadesłać, chociażby w nich 
najmniejsza znajdowała się awota.

Z kalendarza. We wtoisk £8 listopada: Klemensa p. 
i Lnhfocyl p.; we środę 24 listopada: Jana o l  Kra. w. 
i Flory pm.; we czwartek 25 listopada: Katarzyny pm. 
i Er»znu m.

Wschód etóncs 24 listopada o goiz. 7 min. 09; zachód 
o go Iz. 3 m. 45; długość dnia 8 godzin 33 min.

Z krakowskiego oboorwatoryum. ’  Dnia 22 listopada 
termometr doszedł od — 2'5 do f  2-4 C.; — barometr 
szedł w górę.

Dnia 23 listopada o god 7 rano stan barometr", 788'6 
mm., termometru —  2 0 C.; cisza.

.łeperiuar 1 oatru miejokiego w Krakowie.
V\. e wtorek: „Gromi woj a- .
We środę: „Juayta” .
W . czwarte?: „Grom.woja*.
W piątek: „Lady Frederick*.
W sobotę: „Sędziowie- , trag. w 2 odsłonach St. W y ­

spiańskiego i „Panna mężatka- J. Korzeniowskiego,
W niedzielę: „Sędziowie- i „Panna mężatka*.
W  poniedziałek: „Noc listopadowa-.
Repertuar teatru ludowego.

W e w tu rek: „Biedna dziewczyna- .
W e środę: „Posłaniec titjHO- .
We czw rte „Nitouche- .
V>" piątek „Nitouche- .
\V sobotę: Koutrolor wagonów sypialnych*.
W niedzielę u godz. 12 w południe: Przedstawienie 

y^łościańskio „Warszawianka- po południa o godzinie 4: 
.Nitouche- ; wieczór o godz. poł do 8: „Konirolor wago­
nów jypialnych- .

W  p on ied z: a łe k , w  roczn icę  listo p ad o w ą: „Z m a r tw y c h ­
w sta n ie * .

llniwerrytet ludowy im. Adami1 Mickiewicza 
w Krakowie.

We wterdk: P Tadeusz Grabowski: Ludwik Gaj 1 
odrodzenie Chorwacji {3 wykłady).

W « czwartek: P. T. Grabowski: Ludwik Gaj i odro­
dzenie Chorwacji (wysiad 2-gi).

Powszechne wykłady uniwersyteckie 
w Krakowie

(w auli I szkoły realnej przy nl. Studenckiej, o g. 8.)
W e wtorek: Prof. dr Józef Ujujakl: „Kordyau-  i  An- 

hrlli- .
We śrtdę; Radca szk. Antoni Mazanowski: „Ballady­

na- i „Link Weneda- .

jęć napastnika, otworzyła drzwi i z krzykiem wy­
biegła na ganek. Tymczasem Ralinger w zamiarze 
samobójczym wpakował sobie nóż w okolicę gardła 
i padł nieprzytomny na 2iemię. Domownicy we­
zwali pogotowie ratunkowe i policyę. Palingera 
ciężko ranionego odwieziono do szpitala, Biłogonów- 
nę pozostawiono opiece domowej. Podczas rewlzyi, 
doKonanej na osobie Palingera, znaleziono przy nim 
rewolwer z świeżo wystrzelonym nabojem. Prawdo­
podobnie więc strzelał on, a domownicy w ogólnem 
zamieszaniu nie dosłyszeli huku.

Gepertenr teatru lwowskiego.
Środa: ,To ezezjt wszystkiego- .
Jzwartek: „Faust- .
Pip tek: „To szczyp wszystkiego*.
Sobota po południu: „Sen srebrny Salomei*; wieozór: 

„Manewry jesienne*.

przywódca powstańców 40.000. Sendżan został 
zajęty dopiero po zaciętej walce przez wojska 
rządowe, które miały karabiny maszynowe i je ­
dno dziaio.

W  Sendżanie organizuje rząd policyę i sądo­
wnictwo. Nazajutrz po bitwie ludność urządziła 
iłuminacyę na cześć wojsk rządowych.

O  ieglagę w  Mezopotamii.
Konstantynopol, „Jeni Gazetta* og1asza list 

otwarty, który zarzuca wielkiemu wezyrowi, że 
w sprawie koncesyi na żeglugę na rzekach Eu­
frat i Tygrys ni© postępował z należytą su­
miennością. Dziennik ten twierdzi, że koncesje 
na żeglugę rzeczną nie powinny nigdy być na­
dawana obcym. Za 50.000 funtów chce rząd 
sprzedać Mezopotamię A n g l i k o m ,  którzy 
swój cel polityczny osiągną, choćby nawet to­
warzystwo Lyncha zamieniło się pozornie na 
towarzysiwo ottomańskie. „Jeni Gazetca* przy­
pomina H i I m i e n i u  los owego wielkiego we­
zyra, który uwikłany w intrygi przez I g n a -  
t i e w a .  m u s i a ł  r a t o w a ć  s i ę  u c i e c z k ą .  
Posłowie z Bagdadu również interweniowali u 
wielkiego wezyra w sprawne tej koncesyi, któ­
ra wywołuje coraz większy ruen przeciw Anglii

C b o r o b a  B )5 r n s o n a .
Paryż. Ostatnie biuletyny o stanie zdrowia 

B j O r n s o & a  donoszą, że stan jego jest b e z ­
n a d z i e j n y .  —  BjJrnson stracił przytomność 
i nie przyjmuje pokarmów.

W / b u c h  w u lk a n u  n a  T e n e r y l l s .
Teneryfa. Lawa z krateru posuwa się coraz 

dalej i wylewa się w coraz większych masach. 
Słychać ciągle podziemny łoskot- i drżenie.

j S .  G a b i - y e l s k a ,  K r z y s z t o f  o r y  
t t f a k o w .  Wynajiunje i sprzedaje pieiw- 
uzorzednycb fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i piauole za gotówkę lab na Bpłaty nawet 
dwudziestomiesięczne. instrumenty nżywane od 
cen najniższych.

G l o s y  j m M i c z n e .

Wystawa fotograficzna. W sieni pałacu Krzy 
sztofory w Rynku Głównym wystawił znany 
zaszczytnie fotograf tutejszy, p. Sebald cykl 
wspaniale wykonanych osobistości ze świata li­
teratury, nauki i sztuki. Portrety te artyzmem 
wykonania stoją w pełni na wysokości dzisiej­
szej sztuki fotograficznej, uając świadectwo, że 
Kraków nie ustępuje pod tym względem w nl- 
czem najbardziej renomowanym zakładom obcym. 
Zwłaszcza portrety Henryka Sienkiewicza i Sta­
nisława hr. Tarnowskiego, obydwa naturalnej 
wielkości, pomalowane szarą olejną farbą, na 
fotografii, posiadają zalety nie tylko najwier­
niejszego podobieństwa, ale także wytwornego 
retuszu i cieniowania, w czem łączą się zasad­
nicze postulaty olejnego portretu z ścisłosca 
rysunku fotograficznego. Obok wymienionych 
dwróch portretów nie mniejszem podobieństwem 
celują portrety fotograficzne dyr Faiata, p. 
Hoesiko, prof. Rosnera, gen. Alboriego, prezy­
denta Lea, dyr. Sołtysika i wielu innych zna­
nych w Krakowie osobistości.

K r  a s i k a  i w o w U c a .

L w ó w ,  23 listopada.
Budżet miasta Lwowa. Magistrat ukończył już 

obrady nad budżetem na rok 1910 i ustalił go 
jak następuje: przychody w kwocie 7,928.434 K, 
rozchody w kwocie 7,924-540 kor., zamknięto wiec 
budżet nadwyżką 3894 kor.

Koncert Aleksandra Bandrowskiego odbędzie 
się we Lwowie w pi&rwszyeh dniaoh grudnia. Bi­
lety zamawiać można w księgarni Gubrynowlcza.

Epidemia we Lwowie. W  ubiegłym tygodniu 
zgłoszono we Lwowie 232 przypadków o d r y .  —  

m a r ł o  s i e d m i o r o  d z i e c i .  Zamknięto I 
klasę męskiej’ szkoły im. Mickiewicza. Przypadków 
s z k a r l a t y n y  zgłoszono w nbieerłym tygodniu 
43, co wskazuje znowu znaczny przyrosi tej stra­
sznej epidemii. Z m a r ł o  o ś m i o r o  d z i e c i .

Dramat na tle miiosnem. w  pensyonacie „L i­
twinka*, przy ulicy Bielowsaiego wo Lwowie,' -o- 
zegrala bię w niedzielę wieczorem tragiczna scena. 
Do pokojowej, zajętej w pensjonacie Zofii Biłoga- 
nówny, przyszedł wieczorem jej narzeczony, Filip 
Palinger, masażysta z zawodu. Między kochankami 
przyszło cio gwałtownej sprzeczki, podczas której 
Palinger zamknął drzwi na klncz, a nestępnie rzu­
cił się na swą narzeczoną 1 pchnął ją nożom w 
okolicę ucha, a ponadto d w a  r a z y  w g a r d ł o .  
Resztkami sił dziewczyna zdołała się wyrwać z ob-

i M I t i i i !  I islejniiE iw

bffltóoaiiiści „rtoeei Reiormy"
z dnia 23 listopada.

W fjj jt e r s fe s  r a d a  k o r o n n a .
Wiedeń. Członkowie rządu węgierskiego zo­

stali dzis przed południem przyjęci na audyen- 
cyi u cesarza.

P r o w !z o r y . i m  o n a z e i o w e .
Wiedeń, Rząd wniesie jutro do parlamentu 

p r o w i z o r y u m  b u d ż e t o w e ,  tylko na t r z y  
m i e s i ą c e .

IPoroziami&nio c z o s l i f c b  P 5 d ; ł r ! t »  
z  k u a l it iy ą  w e t j lo is fe a .

Wiedeń. „Reichspost* przynosi informacyę, 
pochodzącą, jak zaznacza, od bardzo często w y­
mienianego w ostatnich czasach p o l i t y k a  
w ę g i e r s k i e g o ,  która, stwierdza, że między 
k o a l i c y ą  w ę g i e r s k ą  a c z e s k i m i  r a ­
d y k a ł a m i  jest p o r o z u m i e n i e  c o  do  
w s p ó l n e j  a k c / i  dla obalenia B i e n e r t h a  
i niedopuszczania do normalnych obrad w par­
lamencie

O  J ę z y k  w  szU ołK & b g o r n i -
c * y c b t

Petersburg. „Ru&>a“ donosi, że ministerstwo 
rolDictwa zwrociło się do Rady ministrów o 
udzielenie na mocy przepisów z 1905 i 1906 
roku pozwolenia n a _ p n  w a d z e n i e  w y k ł a ­
d ó w  w j ę z y k u  o j c z y s t y m  u c z n i ó w  w 
s z k o ł a c h  r o l n i c z y c h  w K r ó l e s t w i e  
P o l s k i e m  i kraju Nadbałtyckim.

Petersburg. Cn” przychylił się do wniosku 
R a d y  m i n i s t r ó w ,  mocą której w  przyszło­
ści na zagi anicznych konferencyach, wystawach 
i międzynarodowych uroczystościach, o ile one 
posiadać będą charakter polityczny, p r z e d ­
s t a w i c i e l e  r z ą d u  f i n l a n d z k i e g o  n i e  
m o g ą  w y s t ę p o w a ć  s a m o d z i e l n i e .  —
O ile Kongres jakiś nie posiadałby charakteru 
politycznego, Fuuandczycy inogą występować 
w charakterze osób prywatnych.

L o s y  b o ^ n e m u a .
Petersburg. Dzienniki tutejsze donoszą z wia­

rygodnych źródeł, że postaniwiono z m n i e j ­
s z y ć  Ł o p u c h i n o w i t  k a r ę  o p o ł o w ę ,  
czyli, ze zamiast 6 lac, pizebywać będzie na 
Syberyl tylko 2 i pół roku. - -

U w a r o »  1 e n c z k o w .
Petersburg. W  sprawie hr. D w a r  o w a i 

G n c z k o w a  mówią, że nie może obejść się 
bez pojedynka. Pon:eważ uaś cbydwaj powa- 
śniem są doskonałymi strzelcami, przeto oba­
wiają się kiwawego wyniku pojedynku. Przy 
tej okazyi dzienniki przypominają, że krewny 
hr. Uwarowa ks. SzachowsKij, zabił swego cza­
su w pojedynku starszego brata obecnego pre­
miera Rtołypina.

L i  « ] k  n to u r ft it& id l g j t o u ik ó w .
Berlin. „Lokai-Anzciger* donosi z B o c h u m :

W  kołach górniczych mówią o wybuchu p o ­
w s z e c h n e g o  s t r a j k u  g ó r n i k ó w  w sty- 
czdI i  1910 r. Powodem strajku j«st wejście w 
życie z dniem 1 stycznia 1910 r. centralnego 
bitp-a pośrednictwa w pracy, założonego przez 
zarządy kopalń. Górnicy nH-zorgauizowani wpi­
sują się masowo do org&nizacyj. które obejmą 
wkrótce dwie trzecie robotników górniczych.

K l i70  s L o n z J c t w o  t u r e c k ie .
Konstantynopol. Zapowiadane zorganizowanie 

się stronnictwa d e c e n t r a l i z a c j i  zostało 
dokonane. Przystąpiło do niego około 30 po­
słów.

f iG rz d w e le n le  w  g r e c k i e ]  L l d t t  w o j ­
s k o w e ] .

Ateny. Pośród członkóv. Ligi wojskowej na­
stąpiło r o z d w o j e n i e .  Mianowicie oficerowie, 
którzy służą od szeregowca, utyskują, że rzą d  
nie zamyśla poprawić ich byta materyalnego.
Oficerowie Ci więczyli rządowi mePory ,
„tórym oświadczają, że o p u s z c z ą  s z e r  eg l ,  
jeżeli nadal będą pomijani na korzyść Oficerów,
którzy ukończyli Akademię wojskową.

P r z e c i w  podatkom w  tirecyL
Ateny. Peputacya stowarzyszeń rękodzielni­

czych uaała się do ministra skaibu i z a p r o ­
t e s t o w a ł a  przeciwko tym projektom .podat­
kowym rządu, które o wiele większe ciężary 
zwalają na klasy pracujące niz na posiadające.
Deputacya oświadczyła wprost, że jeżeli rząd 
nowe cijżary podatkowe zechce wprowadzić 
przemocą, t o  b ę d z i e  m u s i a ł  i i L c h y b a  
p o  t r u p a c h .

Z g n i e c e n i e  p o w s t a n ia  w  F e n y l .
Teheran. W  S e n d ż a n i e  panuje zupełny 

spokój. Ludność odetchnęła i dziękuje nowemu 
rządowi, że wreszcie rozprószył zwolenników 
byłego szacha. Na wszystkich domach i Laza­
rach powiewają chorąg wie wolności. Rząd neu­
tralny w Teheranie telegraficznie gratulował 
okspedycyf za szybkie zgniecenie powstania, a 
równocześnie polecił dotychczasowemu guberna­
torowi Sendżanu, M o i n e d  D a u l o h o w i ,  aże­
by przywódców powstania pod eskortą wojsko­
wą odesłał do Teheranu.

Pościg za wielkim mułłą, U u rb  a n a I i fe, j ..-m|lpit “ Y------Y ", ------*
trwa dalej, a pojmani p o w s t a ń c y  mają być h * * ob list°w Przysłanych oficerom,
s - r a c  n i. 4ss*tó ed Daaleh zobowiązał si< ! i-wypomina jej pismo pewnego znanego tej .sobie 
zaph cić 60.000 tamanów odszkodowania, i n n y p y ł ®?o  o t i c e r a ,  którego wymieulła po nazwi-

P o  z a m k n l ę s m  r  a m o r r , ,

KrfKÓw, 23 listopada. 
Strajk uczniów w Akademii sztuk pięknych.

W sprawie strajku uczniów Akademii sztuk pięk­
nych w Krakowie nie zaszła dziś żadna zmiana. 
Uczniowie, mimo wezwania dyrekcji Akademii, do 
zajęć swych nie powrócili; z ministerstwa oświaty 
nie nadeszła też dotąd decyzya co do kontynuowa 
nia nauki lub ewentualnego zamknięcia szkoły.

Jak się dowiadajemy, jeden z delegatów .Komi­
tetu strajkowego wyjechał do Warszawy, celem po­
informowania tamtejszej prasy i tamtejrzych sfer 
artystycznych o stosnnkach, panujących w kraso w- 
skiej akademii sztuk pięknych,

Sprawa Borowskiej. Przed kilku dniami kiero­
wnik sądu karnego w Krakowie, wiceprezydent dr 
Pogorzelski, odniósł się do sądu krajowego z wnio­
skiem, by dla sprawy Janiny Borowskiej wyznaczo­
no osobną, nadzwyczajną kadencję przed przysię 
głymi w styczniu przyszłego roku. Ława przysię­
głych dla tej sprawy będzie również osobno wylo­
sowaną Jak słychać, mimo niedalekiego tego termi­
nu, przewodniczący trybunału dla tej rozprawy nie 
został jeszcze'wyznaczony, prawdopodobnie będzh 
nim radca s< uu Jasiewicz, me wyłączoną jest je ­
dnak ewentualność, że &a przewodniczącego powo­
łany będzie jeden z radców sądu wyższego, przy­
dzielonych do sadu cywilnbgo.

Przed tą samą specyainą ławą przysięgłych w 
osobnej kadencji aądowej byłaby też sądzoną spra­
na Gustawa Bazesu.

Z Warszawy. (Rursa żeńskie przy uniwersyte­
cie. —  Napad i mord w Radzanowie).

—  Na kursa Zeńside przy uniwersytecie w« rszaw- 
oniu) zapisało eię —  j»lt donusl „Wars*. Dniew.“ —  
509 Błuchaczek, w tem 179 prawosławnych, 311  
żydówek i 11 katoliczek. —  Najwięcej słuchaczek 
wstąpiło na wydział historyczuo-filologiczny, 222, 
na przyrodniczy 186, na prawniczy 71, na mate­
matyczny iiO.

—  Straszne zdziczenie coraz szersze zaczyna za 
taczać koła. Wypadki napadów z towarzyszącemu 
Im objawami niesłychanego okrucieństwa zdarzać 
się poczynają w okolicach, dotąd spokojnych i ci­
chych. W  nocy z dnia 8 na 9 b, m, w Radzano­
wie w gub. płockiej rozeszła się wieść o potwornej 
zbrodni, dokonanej na osobie właściciela folwarku 
Borki, 77-letnim starcu, Maryanie Rejchlu. Rabusie 
wtargnęli przez okno do przyległego z sypiamym 
pokoju; tam, uraczywszy się wódką, weszli do po­
koju, gdzie spało dwoje starców. Właśclela folwar- 
ka wyprow&dzzno przed dom i tam oddano dwom 
wspólnikom, pozostali w mieszkaniu rabusie poła­
mali biurko, szafy, przetrząsnęli łóżka, bili 90 ie 
tnią staruszkę, żonę p. Rajcbla, nie podnoszącą się 
wcale już z łóżka. Łotrzy, pilnujący domu i bwojej 
ofiary, zamordowali starca tępeml narzędziami, jak 
stwierdziła sekcja lekarska —  Raousie nie wzięli 
ń!c, bo nic nie znaleźli, gdyż zamordowany pienię­
dzy w domu nie mial. 8. p. Maryan Rajchei był 
dobrym człowiekiem, cieszył się sympatyą i szacun- 
kie sąsiadów.

Zamknięcie szkół polskich. Z Piotrkowa do­
noszą: Kursy wieczorowe dla aua'fabetów w riutr- 
kowie z rozporządzenia naczelnika łódzkiej djrek&yi
naukowej p. SaZOnOWa Z O S ta ły  wczoraj zamknięte.
Wieść ta ro ze sz ła  .!«  P ° n ot.k ow łe  lotem błyska­
wicy i sprawiła p rzygn ęb ia ją ce  wrażenie. Ciekawe 
8<k inotjwy, na których podstawie zs mknięto kursy 
dla anaflabetów. Pozwolenie na otwarcie kurBów 
wieczornych dla analfabetów otrzymała panna 
Psarska od ówcztsnego inspektora szkół ludowych 
p. Panowa przed trzema laty. Kursy te obecnie 
odezwą p. Sezonowa zamknięte zostały z tej racyi, 
że p. Panów niemiał prawa wydawać pozwolenia, 
a pozwolenie takie może wydać tylko p. Sazonow.

Z Sosnowca donoszą: Z rozporządzenia kurato­
ra na skntek przedstawienia naczelnika łódzkiej 
dyrekcji naukowej z dniem 23 b, m. zostaje zam­
knięte szkoła dwaklasowa, założona przez Stowa­
rzyszenie pracowników kolei warsz.-wlei. pod na 
zwą „Jedność*. W szkole tej uczyło się 180 dzie 
cL PerBon&l nauczycielski składał się z 9 osób.

Zamach na oficerów. Telefonują nam z W ie­
dnia: Wczoraj przeprowadzono w mieszkaniu pew­
nego studenta tutejszego uniwersytetu, chemika re 
wizyę, w związku ze sprawą uslł&wanego zamachu 
nu oficerów sztabu generalnego. Rewizya nie przy­
niosła żadnego rezultatu. Władze woiskowe są 
przekonane, że zamachu tego dopuście się mogła 
tylko osoba wojskowa, chociaż me jest wykluczo 
nem

sku. Przedsięwzięte natychmiast śledztwo w tym 
kierunku nie przyniosło żadnego rezultatu. >

Dziś w nocy krążyły pogłoski o śmierci jeszcze 
jednego oficera sztaba generalnego. Pogłoski te do­
tąd nie znalazły potwierdzenia

dliiie telegram y.
Rozbicie t o lM ń .

L e s y d u ją c e  u a r& d y .
Wieaeń. O godzinie 11 przed południem ze­

brał się Z w i ą z e k  m e m i e c k o - n a r o d o ^  
w y  na naradę, pod przewodnictwem d i a C h i a  
r e g o .  Obrady tiwają do tej chwili.

Przed tą naradą pos. C h i a r i ,  S y l w e s t e i  
i prezydent P a t t a i  byli u bar. B i e n e r t n a ,  
z którym długo konferowali. >

Po południa o godzinie 3 zbierze się na na­
radę U n i a  s ł o w i a ń s k a ,  a o godzinie 5 ko-' 
m it  e t  w y k o n a w c z y  s t r o n n i c t w  n i e ­
m i e c k i c h .

R o z b i c i e  i -o k o w a ń .
Wiedeń. Obrady związku n i e m i e c k c n u *  

r o d o w e g c  skończyły się po godzinie 1 p(ś 
południu.

W i ę k s z o ś ć  członków Zwóązku oświadczyt 
ła się za i n t e r p r e t a c y ą  o s t a t n i e g o  
k o m u n i k a t u  Związku, w duchu Chiarego 
i żądała bezwarunkowego z a k o ń c z e n i a  obJ 
s t r u k c y i  ze strony U n i i  s ł o w i a ń s k i e j *

Bez zakończenia obstrukcji Unii, Niemcy nie 
w d a d z ą  s i ę  w ż a d n e  r o k o w a n i a .

Wydany o tom posiedzeniu komuniKat brzmi:
Związek niemiecko - narodowy zajmował sifl 

dziś sytuacją polityczną. Po dłuższej dyskusji 
stwierdzono, że pod względem rzeczowym, co do 
sytuacji politycznej, niema żadnej różnicy zdań 
Z w i ą z e k  n i e m i e c k o - n a r o d o w y  o b s t a  
j p r z y s w o j e m  d o t y c h c z a s o w e m  s t a ­
n o  w i s k  u.

W obec tego uważają sytuację za b a r d z c 1 
k r y t y c z n ą .

S o m l s y a  p a r la m e n t a r n a  R trta 
p o l s k f e g o .

Wiedeń. O godzinie 12 w południe rozpoczęły 
się narady k o m i s y ]  p a r l a m e n t a r n e j  
K o ł a p o l s k i e g o .

Jak „N. W . Tgbltt!l donosi, Koło poiskie po­
stano wiło n i e  p r o w a d z i ć  w i ę c e j  r o k o  
w a ń  i u w a ż a ć  s w o j ą  a k c y ę  z a  u k o ń ­
c z o n ą .

P e ł n o m o c n i c t w o  r o z w i ą z a c i a  p a r ła -  
m e n ta .

Praga. rDeń“ donosi, że w czasie ostatnie] 
konferencyi G ł ą b . ń s k i e g o  z  s o c y a l . d t a *  
m I, zostali socjaliści zaw ladomieui, że nar. 
B i e n e r t h  posiada już pełnomocnictwo do 
r o z w i ą z a ń . ,  i z b y  p o s ł ó w  na wypadek, 
gdyby akcya K o ł a  p o l s k i e g o  nia przynioj 
sła rezultatu.

Odpowiedzialny redaktor i  wydawca: 

A f i o h a ł  K o n o p i ń s k i .

m n l na IM i
od K 1*15 s> metr — 4 
od l.tr  Ie nowotot. — 
Praesyikr do domu o- 
płarona i ful eolont. 
Obfity wybói próbek 
natychmiast.468 1 5

Faorykant jedwabiu Henneberg, Zurych 

U  t£ ła  Ł  A  
Artykuły w  tym  dziale nie poch odzą  od 

r e d a k c ji) .

Dr Tadeusz imimW
b. asystent kliniki okulistycznej,

ordynuje w chorobach oczu
p r z y  n li  F l c r y a i i s k l e l  1< 4 9 ,  C p .

6791 16 40

Kupujcie!! Pocztówki artystyczne wydawnictwa

„Wisła11 718*
w Krakowie. Reprodukcje obrazów polskich ma- 
iarzy, po 14 halerzy. —* Wyrób polski krajowy.

, że zachodzi ta wypadek patologiw»y- D°' 
tychczasowe dochodzenia w: kazały, ta w I-“.D u e 
Istnieje firma Charles Francis, LA,
uylauiem różnych pigułek 1 ź0,uio„ ł*n im,.nrf *
Rada sanitarna w ****“ *" ^ -azała imP°rtow5nia
w^Byłek tej firiay- .

Wczoraj «  3rodzę t.-lefomcznej zawiadomiła ja­
kaś nieznana os"l"i policyę, że ogłoszone w dzień-t +'n fi oimllok 1 ! r,ł X_ .

ZAKOPAHE Ptnsyonat L i l i a n a  ^  7 jc. Kuchnia 
doskonała. Prospekt na ________

a r  w i i n i i B i  W e i s s g i a s

b. asystm t Uniwersytetu Jagiol., ordynuje w 
chorobach wewnętrznych. Kraków, StraJom 15J

7352 5 6

f c a k la d  d e a i y s i j c ł n y

D r a  D o r y  I m m e r g l & c b

7613
otwarty od godz. 9— 12 i od 3 — 5 

przy ul. Grodzkiej I. 30 , I p. 2 10

Dr Jan Lancfau
l e k a r z  c b o r ^ b  d z i e c i  —  p c w r d c l l ,  t

ul. Grrtrudy I. 9. 7 629 1 8

K u r s a  t e l e g r a f i c z n e .
Wleflił. 23 listopada. IGlełca poladn1̂ ^  koroa0Wa 
M-tki 117-87. Renta majów. 2?'8£ edL 669 _>ivS«nL. no.Lrt t u . ,  m nmtr.węgierską 81 Akey*

węu B i l l k j ^ m A g r t n i ,  u 639 2% Akoy, ^
Lni-.nL^kaiWrf. j  kotei państwo wyoh 741-25  Lom-
lerbaoka 4_̂  Ato-« fabryU broni 670’ —. Ak«r» ‘ D ' 

flmw. 866—  Ąlplny I22-— .  Rim»-M.aranyl es® - 
oy» prMkiego Iow. Ż o ln ięgę  2625— . Lo*f 
, ? f  75. Rublr 255’ —, /

UsposoMeule: silne. ‘ ' Ą
B«rUa, 23 listopada. (GI«I4» poranna.)
Akeye kredytowa to 1l7 Tow dyskontową 19A50. ’
UpOlOuienie: słabsze. ^

Giełda zboiowa.
Budapeszt, 23 listopada. Pszenica na kwiecień od 14 03 

do 14-06 , żyto na kwiecień U -76 uu l i  77; *“
kwiecień 10-17 do 10-18; Luknrydza ra maj 7-54 flb 
7.55; rzepak na sierpień 8-76 do 6’ 76; pszenic# na paź­
dziernik 13-45 Jo 13-ó5. ^

Ofertr mierne, cheć kupna mierna, usposobienie bez
■ ■ I

f
obrotów, pogoda piękna.

Swieżj tegoroczny Tran rybi we flaszkach 
oryginalnych i częściowo na wagę. —  

W'l1| i do Okien i drzwi, elastyczne. —  Ro- 
flÓŻKi. —  Kit. —  Znakomite cukierki przeciw 
fcąszlowi i ehrypcOr

Taniej niż 
wszędzie 

Doleua KRAKÓW,

‘  i!l

u l .  Długa N p ,  I B ,

S peoyalne kremy na ręce pizeciw pękaniu skóry. —  Pasły, 
wody do włosów. —  Proszki do mycia włosów fiancuskie, 

angielskie i krajowe. —  Pilniczki do paznogen —  Grzebienie. —  
Pędzle do golenia. -  Gąbki gumowe, — Wszelkie artykuły hy- 
giemczue i chirurgiczne.

Wysyłki na pro- 
incyę odwrwotną 
pocztą 2-wa razy 

dziennio’
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P O U m E  & ZmŁER
L

R j r n e k  g l .  1 .  B .  —  P o d  „ J a s z c z u r a m i 1*.

S z c z o t k i  d o  u b r a ń ,  w ł o s ó w ,  r ą k  i  z ę b ó w  —  G r z e b i e n i e  r o g o w e ,  s z y i d k r e t o w e ,  k a u c z u k o w e ,  
s  c e l u l l o i d o w e .— P e r f u m e r y e  k r a j o w e  i  z a g r a n i c z n e  w  u lb r z y m im  w y b o r z e , — M y d ł a  t o a l & t o -  
S  w e ,  o d  n a j t a ń s z y c h  d o  n a j d r o ż s z y c h .  —  W o d y  k o l o ń s k ! e  o r y g i n a l n e  a n g i e l s k i e  i  k r a j o w e .  —  
°  W o d y ,  p r o s z k i  i  p a s t y  d o  z ę b ó w .  — ^ W o a y  i  b r y l a n t y i k y  d o  w ł o s ó w .  ■»■ ■■■

T o m iiw O  Stolarzy w Rolomry! ZtórzyitoasKlaj
Wyroby krajowe i własne.

Skład mebli i wyrobów tapicerskich
. „u,.„u™, -  W Gzakowie, id. Wlślna L 3.

Meble z drzewa suszonego w suszarniach parowych. Gwarantuje jakość. Urządzouia pensyonatów i zakładów kąpielowych. Dział tapicerski prowadzi zuany tapicer p. Alfons W aw rzecd. 
Gtówne magazyny w Kalwaryi. —  Wyroby Towarzystwa sprzedajemy tylko w własnyoh magazynach. —  Pośredników nie mamy.

Poleca P. T. Publiczności 
swój obiicie zaopatrzony

321 157 0

KALOSZE
Jptpttburshi'-
i amerykański ó obuwie mę­
skie i damskie, pantofelki 
i berlacze filcowe —  pole­

cają w wielkim wyborze

B r .R ite s r y
w Krakowie
obok kościoła N P Maryi.

7262 5 12

AKsoutily i Plusze
do ubierania sukien i do celów prze­
mysłowych, we wszystkich kolorach — 

poleca 6S43 5 0

MAR9A PRAUSS, KraKÓW, Hydei 7

parcel budow lanych jest 
do sprzedania. 

Wiadomość u p. ANTONIE­
GO TYŁKI iv Krakowie, ul.
M o s t O W a  1 2 . 7474 2 8

Zrledw'e od kilku miesięcy wprowadzony w han­
del środek Ddzywczy do pielęgnowania włosów

99§OTM“

ZfUtlad dentystfozny
leczy i prostuje zęby krzywe rosnące, Według 

metody amerykańskiej.
Leczy zęby cho.e elektrolizą, wykonuie korony i mostki złote 

stałe i do zdjęcia. 623S 21 21

RraJ.Syropa
K r a b ó w ,  p l .  w w .  Ś w i ę t y c h  1 0 .  ,naprzeciw Magistratu).

Loczntca destystycTna
dla mniej zamo2aycL.

T eczy zęby choro i wykonuje plomby wszelkiego rodzaju i zęby 
bztuczne na kauczuku i złocie,

Otwana od 9 do 12 i od 3 no 6 popołudniu,. II
»4 i e c e  D a u e r b r a n d

Patent „M e te o r "
z powodu ogromnej oszczędności węgia 
: najlepsze dla zaahaow, szkól ł t. p. :

Wyłączną sprzedaż

W. Italski, Kraków, Sukiennice.
Cenniki na zadanie. 6674 18 0
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B̂ałe i piękne î ee!
otrzymuje się po kilkakrotnem natarciu K r e iii fc m  
— ■ r o ś l i n n y m ,  — Słoik K 160. ■—

K rysirlin a
w tubach przeciw pierzchnieniu i pękaniu naskórka, 
Z fiołkowym i różanym zapachem. — Cena 50 hal.

P roszek  do czyszczenia  paznokci
nadaje połysk i odcień różowy. — Cena pudełka 50 h.

Pasta do czyszczen ia  paznokci
usuwa łamanie się i nadaje im piękny wygląd. Cena50 h.

Ircby do czyszczen ia  paznokci,
pilniozki, kostki i maszynki do formowania i obcinania 

paznokci. — Poleca: 7207 3 o

łaa
:  K r a k ó w  —  P i k l e  m S c r  1 . 2 0 .  :

pozyskał sobie powszechne uznanie, gdyż zna- 
kon ie czyści skórę, zapobiega wypadaniu 
i siwieniu, niszczy parplc, łnszcztnio skóry 
j  działs Sceptycznie. Przytesn jest tani i łatwy 
6271 23 30 w użyciu. __

P a k i e t  2 5  h a k
Do nabicia w aptekach i drogneryach.

txxx) txxxnxuxxxxxxxxxxxxxxx

■OilOIł i Ę l l t ,
n a zawsze na sprzedaż w bardzo wieikl.n wy- 
uorze aruzo piękne, od zamożnych osod pocho­
dzące landa, półkryte jedno i dwiKonne kuczer- 
fartony wszelkiego rodzaju, lekki« kabryoiety, 
browfio i t. d. Kupuj 3 też cale urządzenia 
lOtebranjoh pojazdów za golonkę lub przyjmuje 
m komis Kart Fischer Wiedeń, II, -Piatoi^rase 
t6, Hotel Nordbahn. Tek 20107. 111 143 0

W<slki wybór mebli antycznych
do sprzedania: 6001 10 0

Garnitur mahoń, rzeźbiony z bronzami, 
Zegar francuski wspaniały’ , Biurka z 
branż, inkm st, Garnitury salon. „Bie- 
dermayer". Świeczniki ścienne żydowskie 
z orłami Garnitur ( Ludwik X V I) antyk, 
złocony. Koronki brukselskie, Szale tu­
reckie i makaty antyczne. Łóżko nad­
zwyczajne inkrust., Klęcznik mahoniowy, 
Sztychy, oraz oardzo wiele innych w spa­
niałych okazów i mebli zwykłych. Żakiet 
karakułowy, Fatro damskie srebrne lisy.

L e f i p a f ó y n a  M a ć k o w s k a  
K r a k ó w ,  S z e w s k a  1. 5 , 1  p .

Do P o lek !
J e fi  chcecie Dyć piękne i szlachetne, nie 

kupujcie .fanie pndru pruskiego, be go zastę 
pn e w zup “iności polski

Puder tłusty „K :moza*‘
a ma tę wyższość nad wyrobami zagraniczne* 
mi, ze d a je  »arobek polskim robotnicom, zatru- 
dnion m we ibryee chemiczno - kosmetycznej 
„Mimoza w Podgórzu.

Nadto h'% nd czystego zysku przeznacza się 
na dochód Koła Pań Tow. Szkoły Ludowej 
x  Krakowie.

Z a  7 5  h a l .  dostanie pudełko pudrr (wiel- 
fcosci puaru Leicbnera za 1 kor.) w każdym 
składzie perfnm i kosmetyków.

W Krakowie sprzedaj** oprócz innych lirma 
Reim i Spółka. 2787 79 0

k S ?

U/yłncziie zmwfwn austr.; Duimier, Mercedes, Gregolre.

S A L 1 € .  a i j t c  G A R A G E
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością.

P J e r w s z y  f a c h o w y  w a r s z t a t  r e p a r a c y j n y .

W  ozy osobowe, ciężarowe, omnibusy, lodzie 
motor., części zapasowe, pneumatyki motory.

B iu r o ! ul. Retoryka 1 5. —  Telefon Nr 107. —  Telegram „A U TO “ . 
W a r s z ta t : u l. S m o le ń s k a  I. 31. 2930 54 o

.! z ad owo uprawniona

l U i a  K i  l o t e a l .  S f c  w  1 f l I W l I K l  l a i H H ł l
pud firmą

K. KACA ICBMIIFSK! (0 IM O G H E
przy wrl. św. lie rtru d y  pod Nr. 4

wyrabia pod kontrolą komisji Przemysłowej Tow, Lek. Krak. polecono prze* toż Tow

w o d y  m i n e r a l n e  s z t u c z n e
odpowiadające składem chemicznm wodom: BILIŃSKIEJ, GESsHciłLERSKIEJ, SEL- 

TEBSKIKJ, YICPY, V \HVLNiUDZkIKJ, HOMBURG, KI3SINGEN, tudzież

specyalne lecznicze 36 ei o
jak. litową, bromową, jodową, ielazistą, kWa'ną,oraz w u d y  l e c z n i c z e  n o r m a ln o  

z przepisu I* o i .  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekach 1 drsgueryaoh. — Cenniki na żądania franco.

lodeny i modne inaterye na 
ubrania poleca

Karisl Koclan
skład sukna w Humpołci 

(Czeehy).
Próbki epiacone. Ceay fa­
bryczne. 5473 18 0

Proszfc łsnapyc Aa rstinia w frgstoduwie.

na raty miesięczne po 7 1 , 8 K. 10 K
14 K 16 K, 20 K

Wojciech Giffofi
Absolwent wyższej szkoły zawodowej w Hamburgu, z postępem celującym, 
odznaczony pierwszą nagrodą miejskiego Muzeum przemysłowego w Kra­

kowie —  otworzył 7536 2 6

firtyst. Zakład Galanteryjno-introligatorski
w ftrakow ie^ u lica  M iko ła jska  1. 6

Wszelkie roboty w zakres galanteryjno-introligatorsKi wcnodzące, wyko­
nywa jaknajstaranniej, po cenach umiarkowanych.

:■ Sp ccya ln o śc ią  firm y — o p r a w y  o z d o ó k e .  ::

„iDlii-fflitirator"
przyrząd usuwający szybko i radykalnie zmaiszczki 
i złą cerę —  działa przeciw bezsenności, wypadaniu 
włosow, boiu głowy, gardła, żołądka, goscowi, chorobie 
===== s firca i w. i. —  Broszurki ilustr. darmo --------

T. Armatys
O ptyk i M echan ik

K rak ów  — pL M aryacki 3 .
Okulary —  binokle najmodniejszvcn systemów wyko^ 

nuję b. dokładnie, spiesznie ■ tanio .........—
Zakładam dzwonki elektr. i telefony. 7ise it o

PiworzećDft fakryka fsrteaianto i alanin

ERfiCi nir«CL
c. k. dr dwornych d03łś#tiów w riedniu

poleca:

N cw & śc FicOlO M ig a s a  najmniejszej konstrukcyi ze specyalnym 
harfowym pedałem, jak o też fortepiany z angielską mechanika. —  
Najnowsze pianina z moderatorem różnych m odeli" gatunków drze­
wa po cenach fabrycznych a lO-ieinią gwarancyą (także na raty)

Wyłączne zastępstwo: Zygmunt Raba, forńpianista, w Kra­
kowie, ul. św. Jana 13. 7367 6 0

xxn xxxxn n n u n n xxxn xn xn xxxxxxx
X  Zasłużone powodzenie wśród praktycznych gospodyń ma

I™ ,,©KOffiT,s
j  iako ochraniający i najlepszy środek w świecie do szybkietro prania 

S  bielizny, który zaoszczędza 273 pracy i czasu i wybiela niesłychanie. 2

^  UflT- Tysiącami wypróbowany.
4.9 Jedyny tego rodzaju wyrób krajowy wytwarzany w Krasowskiej 
*** fabryce chemicznej W . Śmiechowskiego.

fr. e o & o o u  f y i u t s m  21§vsf.8j i g y & r b n e )
do osiągnięcia przy

c iią y n ie u iu  1 g r u d n ia  n a

LOS TURECK
Najcenniejszy los o głównych wygranych

6 0 0 -0 0 0 , 400.000, 3 0 0 .0 0 0 ,  2 0 0 .0 0 0  franków .
Najmniejsza wygrana 240 fr. =  około 328 K ,
Nabyć można zr* gatówkę po dziennym kursie lub

1 las tarecki
2 lasy tu rocki a „ „ „ „ „
5 losów tureckich „ „ .. „ 35 K. 10 K, 50 K

Z e « t a u i e n i e  u d jn iA s z e j c e n y  n a  p o d s ł a w i e  k a M o c z e s n e g w  d j i e n -  
n . y n  k u r s u .  Wyłączna, niepodzielne priwo gry tarai pa przesłaniu pierwszej raty wp.ost 
dr rn ie . najlepiej przekazem Do przesyłania dalszych rat, bez spłaty pocztowej przesyłam 
wraz z dokumentem tp-tedaży czeki pocztowe.

E D W A R D  U R B A \
D u m  b a n k n u y ,  B e r n o  (Morawskie), W ie l k i  P la c  Ź 3 - 2 5  (w dema własnym) 

Rzetelnych, stałycn edsprzedawców przyjmuje wszędzie.
Niskie eeny. 7171 3 5 Dobra prowizy-.

U
n

Żądać wszętlz>e! Cena 40 h. Marka biały

IWSKiej

y paw. £

Lampa Orno Nowość i

Tasama siM światła co dobrze palące się wiszące gazowe światło 
żarowe. — Stale dobre funkcjonowanie, wspaniałe oświatlenie. 
Jedyne światło w miejsce gazowego żarowego i elektrycznej 
lampy żarowej. — Pali się bez zarzutu zwyczajnym spirytusem 
denaturowanym. = = =  Nte trieba czyścić nie psuje się!

! ! Bez konkurencyl pierwszorzędny wyrób!!
!! Waine dla kupców. =  Wysoki opust!!

Fabryka wyrobów metalowych AUG. KRAUME ,  Wiedeń, V/2.,
Johannesgasse 34. 7622 e 3

Pierwszorzędne dekoracye i urządzenia. Odznaczony medalem i krzyże n.

Z a k ła d  p o g r z e b o w y
Jó z e fy  H o ra lo w e f

Kraków, ul. Mikołajska 14, filia ul. Zwierzyniecka 32. —  Telefon Nr: 246.

pod kierownictwem A n t O C t i @ g O  M o f * « ) . k « l  im. ok. ońcyała pelicyi.

Największe skfady trumien si-talowych, dębowych, wieńców eto., przeprowa- 
aza przewóz zwłok, ekshumaoye itp. — C en y  u m ia r k o w a n e .

168 95 O

p. P. Poczmistfzotn ofieyantom i pod- 
nrzęduikom pożyczki: Zastępstwo banków,Lwów, 
skry tka 75, marka na odpowiedź. 676* 4 10

Hi! fiiii niemali
stearynowych, po cenach umiarkowanych

Jan Erkbr, Kraków, ui. Szswska 3.
5911 21 28

Kranfócfeffl
Józef Gnłtizh

jako specyalność: kostyumy, okrycia i 
spódnice. Zamówienia przyjmuje z prób 
i powierzonej materyi. — Wykończenie 

artystyczne. —  Ceny niskie

I j - a  7Óvr, n i. F l o r y a ń s ^ a  L  1 6 .
7018 7 a

jyJeraisKte wtoĄi:
JabłKa, gruszki, pomarańcze Jatfa kosz 
5 kg. I sorca 4 kor., II sorta 3 kor., 
sztetyny kompotowe kor. 2'50 z opako­
waniem wysyła Owocarnia Krajowa, 
Lwów, Pańska 11. Codziennie świeże 
Kalafiory. 7278 7 20

P o ty czk i
jaki kreuyt osobisty .ułatwia ra kcndykiem 
i bez kundyktu lla P. T. urzędników, oficerów, 
w ogólnuści, profesorów, wielebnego duchowieA 
itwa, emerytów, nauczycieli, notarynszy, leka­
rzy, adwokatów i aptekarzy. .Yyjaśnień w spra­
wie ubezpieczenia na życie udziela R< .irrze n - 
taciłai G eam len -V ere 'n a  we Lwowie, Koper­
nika 28. 7170 9 14

Hajnowsze

s z p ilk i
do k^p^luszy.
Ceny bardzo niskie L~̂ S|g

P oioca  6611 12 O

Teofil Bęknor
Kraków, hiuga 4.

pszczelny patokę, lipcowy, Kuracyjny, z własnej 
pasieki, wysyła w 5-cio Lilowych .laszanksch 
franco do każdej stacyi pocztowej za pobra­
niem po cenie 6 'nr. 80 h. J a n  B a r n a ś ,  
S fc e p e s ó fu la *  Węgry 7109 16 20

ow oców  tutejszych i zagranicznych do
mego składu owoców przy ul. Floryan- 
sklej I. 57. —  Zarazem polecam na 
gwiazdkę wielki wybór wyrobów cu­
kierniczych —  jak w łatach poprze­
dnich i teraz polecam się Szan. Publi­
czności. 7319 5 13

Młyn wućny i tartak
w okolicy Krzeszowic do sprzedania. 
Stajnia i młyn murowany, stodoła i bróg 
z drzewa. Młyn składa się z 2 kamieni 
na mąkę, holender i żubrownik. Woda 
pewna. Młyn się dobrze rentuje. Grunta 
około 20 mórg z łąkami Sprzeaaż ra­
zem z inwentarzem żywym i martwym. 
Ciąży na tem dług hipoteczny. W iado­
mość w Biurze dzienników M. Hupczyca, 
Kraków, Wiślna 2. 7505 3 3

^ l o g i ż k i
szczotkowe i kokosowe.

Kalns^e
rosyjsKie ■ amerykańskie.

Whieczki i Ml
do okien, poleca najtaniej

LWMittiUraHow
pod złotą Gwiazdą, dom W. P. Saskiego.

ni. Grodzl|a li. --TtUfott 996.
7036 8 8

Z ii dofffio
opłacony otrzymuje Każdy mój główny Ka.alłg 
z przeszło 3000 uubitek przedmiotów użytko- 

I wych i na podarki wszelkiego rodzaju, który 
| na żądanie wysyłam natjchmśsfc, C. i k uadw 
[ dostawca S aan k  Nonrau, Brlix Nr 3 :0 (Czechy). 
1 5804 13 13

iOotne dla mstkSdi! P e s tm y t ! i Mleczarnia marsza
Władysława Hajdo, Krakto, prxy  uk W iif ie j  ] 8 

fró j u licy  U ołęb ie j)

poleca znakomitą kuchnię jarską i mięsną, aoonament na śniadania 
obiady i kolacje, na żądanie odsyłam do domów.

U j  itnamk. nalnszej imiistttii. Dkiioikl krajowa I z a s a m
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Hiafszp
: m  t  i. 6.

(Szara .kamienica).

m  mmmmm
Poleca bieliznę damską i męską płócienną szyrtyngową i trykotową Dr Jaegera. — 
Ręczniki, cnustki do nosa białe i kolorowe, pończochy, skarpetki wełniane, fil cTEcosse 
jedwabne czarne i kolorowe. Płótna krajowe, szyrtyngi, dymki, Boa z piór, szale jedwabne, 
gazowe, halki klotowe, alpakowe, wełniane i jedwabne, "wielki wybór żabotów dla pań, 
oraz krawatów dla panów, jakoteż kompletne wyprawy śląbne. irw. - — =—

W niedziele i święta sklep zamknięty. 69/3 10 10

D rze w o  o g a łT O e
na ktacyi l-.olei północnej bardr? ł anio do sprze­
dania 700 sagów drzew i miękkiego w okrą­
głych, 1 metrowych kawałkach. Zgłoszenia pod 
-KQgelho!-“ przyjmuje Oh Agfenoyi dzienników 
i ogłoszeń. Kraków, Sławkowska 2. 7237 1 3

l i i i  iowm w
wraz z trafiką, magią, całcm nrządztniem do 
sprzedania za gotówkę, osobie bez różnicy wy 
znania, zaiaz z powoda objęcia większego han- 
din Wiadomość: Krupnicza 1. 19. 7272 8 8

S!:ła£ fortepianów;
Fortepiany nowe i przegrane, z wiedeń­
ską i angielską mechaniką, sprzedaje i 
wynajmuje S. Boroń, Floryańska 38.

7433 4 30

Nowo oiworzony

MAGAZYN KAPELUSZY DAMSKiCH 
M A R Y I  1 E I T E l B A U M

przy ui. Miodowej 9, 7301 5 9
poleca modele paryskie i wiedeńskie w u ielidm 

wyborze, po bardzo przystępnych cenach

Na ztanę!
W e g i e l  znaJtomioy z odstawą, poleca 
T .  A ł ’ t l ,  Smoleńska 26. 6960 9 10

lilia nu win
ul. Dłi© 1. JZ,

4, 3, 2 pokoje, przedp.. łazienka, ku­
chnia, pokój dla słagi, elektryka, gaz, 
skiep, pokój, kuchnia, sk:ep. 7210 3 8

z egzaminom buchalteryi, 
pisząca na maszynie z dłuż­
oną praktyką, poszukuje 

odpowiedniej posady bin.owej. — Zgłoszenia: 
L  W. 2G0 poste rest. Krnków. 8492 3 8

P i l n i

sk ik u l nią praktyką władadający językiem 
“ iemieckim, obeznany we wszelkich 'działach 
księgarstwa, poszuKUj* p< jaay zaraz. Zgłosz* 
ni" przyjmuje Admiaisfcracya „N. Ketormy“ 
pod B M. 7489 . 7489 3 8

Uczen

Prawdziwy rniód pszczelny
(patozę), wysyła w 5 kg. bUszankacn po 7 K, 
jak również in iu d  o o  p .c ia  (dwójniak) za 5 
kg. gąski! po 7 K opiatnie do każdej m ijsco- 
wośri Zarząd dóbr i  pasiok Zygmontr Lityń- 
akiego w Siemikowcach. poczta Siemikowce. 

7436 7 oO

Pław SzćiBi,.d)'um 2. ET1
m w  i im ii i p BMBaaa— m  m — gira

K m  BŁA"

A K A D E M IK
na 1 .oku. z celującą maturą. i!oświadczony 
korepyty-.or, poszukuj s lekcyi. Łaskawe zgłosze­
nia pod R. S T. do Gł Agoncyi dzienników 
i ogłoozeń, Sławkowska 2. 7459 3 3

firmy Schreibera, w bar-
 _ .J l  dzn dobrym stanie, tanio
do sprzedania w sal. Tow „Przyjaźń", 
ul. św. Tomasza 1. 37. 7428 3 4

H f  Mliii
zarazem kierownika handlowego z kau- 
cyą dla dużego amerykańskiego młyna 
turbinowego, począwszy od 1 stycznia 
1910 r. Zgłoszenia tylko pnemne i wy­
łącznie ludzi fachowych: Aleksandra 
W iktom  wa, p. Czudec. Nieodpowiadają- 
ce zostaną bez odpowiedzi. 7476 3 6

P o  w y n c i ją c f a s
1) nnikac/a parterowa w oficynie na 

pracownią; 7495 3 3
2) piwnica na skład.

Wiadomość: ul. Zwierzyniecka 1. 25,
oficyna, u stróża lub w pralni chemicznej.

H i  I M i

łaiuiejscowy, z ukończoną II kl. szkół 
4rcd., znajdzie umieszczenie w  handlu 
S t e f a n  P o r ę b s k i ,  K r a k ó w ,
Rynek 32. 7468 3 4

n  za m M w  s e ie s
petycyi. Zgłuszenia: „Nauczycielka 999 ‘ 
poste restante Kraków. 7*81 3 5

H t o d a  K - F j m
ablUajmlons z c*ynnściami biuroweml, * pl-
tatur ui maszyrie, poszukuje odpowiedniej pu- 
lad bez względu na miejscowość. Zgłoszenia 
pod X. X. ' Bi. poste restante Wieliczka. 

7494 3 3

Tanio do sprzęgania s
P t l— a la  kawy ea pomocą gorącego powietrza 
io  ruebu rocznego lub elektrycznego. F atryL a  
“ "rionnego artykułu spuzywciego, jeayi a w 
Salicyl Zgłoszenia A. J. Friedrich i Sp., K.a- 
Łóu Hotel Centramy. 7469 3 6

l i i
Łorotl na 61/*'/* W całości lub częścio­
wo do wypożyczenia na hipotekę real­
ności w Krakowie. Wiadomość w kan- 
celary adwokackiej Dr? Edmunda Rei- 
b«ra, plac WW Świętych 8. 7470 3 s

Bandauze i szczupaki bite, co 
czwartek fiw-eży transport i 
masło deserowe potaniało. —

Poleca handel 7185 3 4

£ Z S Z S ? 2 f i S & a  2 .

I  8538 7598 1 3

Dla wojskowego magazynu zaopatrzenia w 
Krakowie zahupi się 3200 q żyta i 11000 q owsa

Dla wojskowego magazynu zaopatrzenia w 
Ołomuńcu zakupi się 9u0 q żyta.

Dla wojskowego magazynu zaopatrzenia w 
Tarnowie zakup’ się eOO q żyta i 2200 1 owsa, 
sposobem kupie/ kim, drogą ogólnej Konkurem 
zyi, w której rak prodncenci, jakoteż handla­
rzu mogą brać udział.

Oferował mnżra żyto i owies tylko ausirya- 
ckiego pochodzenia.

Gierty sprze lazy na stemplu należy wnieść 
do 29 listopada 1909 r. najdalej do godziny 
1( pi'zed południem do o. i L. Intendentnry 
1 Korpusu w Krakowie, Stradom 10.

Bliższe waran1' zawarte są w znajdującym 
de w Intendent u rze i wojskowych ifilialuych) 
Bagazynach zaopatrzenia w Krakowie, Ołumnu 
en, Tarnowie i Opawie doniesienin r zeszycie 
warunków sposobem kup ecalm, który (zestyt) 
otrzymai" można bezpłatnie.

Kraków, w listopadzie 1909.
X c. i k. Inieuuentury 1 Korpusu.

przyjmuje się do nadrabiania z dobrej 
baw elL y i wełny. —  Ulica Długa € 5 , 
>. piętro, drzwi 11. 7501 3 5

P 7 9 fi 5 n I  n U P PI ze szkcłą rolniczą, dobrn- 
n l^ U tiu ) tiftUitui!!) mi świadectwami, mło­
dy, energiczny, żonaty, bezdzietny, obeznany z 
wazclkiemi narzędziami roluiczemi, mleczar­
stwem i gorzelnią, dobry chodowca b ,'d/a, po­
szukuje posady od Nowego Rokn. Zgłoszenia 
pod „F b o a o m "  poste rest. T o p o ró w . 74/5 3 i

Planlsa©
mało nżywane, tanio do sprzedania. —  
Plac W W . Święty eh 11, III p. 7429 3 4

Z O.niy.n d z is ie jszy m s o t w a r t y  zrsta ł 
w  K ra k ow ie , p rzy  glr.cu  S zczep a ń sk im  1.2

-  N a k ł a d  -

n A D S 7491 3 10 
Winda, prowadząca do Zakładu, wolna do uży­
tku P. T. Gości, za pociśnięciem dzwonka.

^S3i3©E0ElEaS3d^ 
m  ID

OryyiEislLty y
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B S Z iff i E t O i t S i J  •1 Mero■  1 0  3

poleca w wielkim wyborze

kalosze
cii 3 korm  wsm t.

K r a k ó w ,  S i s r c l i a  2.
Ir. i££&Zli£kL7414 5 5

D o
kaseta srebra prawdz. na 12 osób, 2 
sznurki pereł „Orleanki“ . M. Brenner, 
Mikołajska 8, I p. 56ii 47 90

Wsztlkles) żurnale med <§.wszelkie 
GOTOWE TROJE

na suknie, kostyumy, żuc.iety, „podnioe, szla­
froki. maty u ki, bieliznę damską i męsk', ręl 
w y ,  ubiory dla dzieoi i t. p. poleca 684] 14 80

M. LANDAO, Kraków, ulica Mikołajska 7.

Lokal obszerny
na pracownię, sklep lub skład, zaraz 
do wynajęcia przy ul. Szewskiej. Wiar 
Jomość: ulica Michałowskiego 1. 11, u 
właścicielki. 7026 3 ft

AGENCI
zdolni i uczciwi, do sprzedaży maszyn ro.niczyca 
dla Gulicyi i Węgier po /.ukiwa.n pod bardzo 
korzystnemi war .inkami Zgłoszenia z podaniem 
dotychczasowego zajęcia, Jan BuJnch, N. Sącz. 
wył zastępca i skład wyrobów z fabr. Kokoty i Ski. 

.106 7 10

Przeszło50 morgów wi­
kliny koszykarskiej — -
do sprzedania zaraz lub do wydzierżawienia na 
kilka lat. Wiadomość: Kłasztór 0 0 . Karnedu- 
'ów na Bielanach, p. Zwierzyniec. 7463 2 6

MiKiiraiyfoę
'Specyalność - ęl-ieiska), t kwi; t 'w abacvi, wy­
syła w 5 kg. puszkach, opłato e u  I  5 Br 
B a ior, pszczelarz w  & algahćvir (W eerK  

7110 lfc 25 1

w *
z powodn zbliżąjąoych »ię świąt Bożego Naro­
wem ’ zamówić sob’ » mój obficie ilnntruw my 
główny katalog z 300i odbitek przedmiotów 
użytkowych i na podarki okolicznościowi wszel­
kiego rodzaju, za darmo, opłacony O. ik . radw. 
dostawca H a n n s  K o n r a d ^  w Brux Nr. 325 
(Czechy). 5799 9 13

g a t ó a f i  d e B tć y  s t y c z n y
M ® f e ś ia ® © i :a

i4i K r a k o w ie ,  p r z y  u l. S fra s iom  3. 2 3  (w ćoau p. Mm)
wykonuje według metody amerykańskiej specjalno szczęki bez podniebienia, 
mostki, korony, zęby na śrubkach, jakoteż wszelkie inne w zakr -s ten 
wchodzące roboty za cenę umiarkowaną. —  Reperacye uskutecznia, na po­
czekaniu. —  Zamówienia z prowincyi uskutecznia odwrotnie. 7101 7 10

m m k

s :

B i  w całych i pół butelkach |*

4  w y t i ! £ w s y  D

firbsy 'elay-Perbins ef 
f i  Co. Ltd. —  poleca

f  A. Hawelfea r
® J  c i k. Dostawca Dworów H j

w Krakowie. 7026 6 13 ^

P o m o e n lk
z działu galanteryjnego damskiego, przy- 
borów do szycia, zostanie zaakceptowa­
ny do Magazynu E .  S m i d o w i c ^ a ,  
i C r a k m i  .  7467 2 3

M t t  i ( M t ó r
najlepsze czekolady, wjroba

^DA”7A ^lASSCSFEriO
w  K ra k ow ie  6 40 25 o 

uL D ługa i2  — ul. F loryaA sk a 2.

e m m u r n s m  b h  a o n s s m r a

l a  Jeslleiil 7567 1 0

tenS rdsi nsfsryalny
biegły we wszystkich działach sądowni­
ctwa, poszukuje posady. —  Zgłoszenia: 
A. P 50 poste rest. Kraków. 7590 2 2

Cługoleini aptekarz
poszukuje posady Zgłoszenia: Brzęs, 
Bochnia 7591 2 2

te M n fryfi Ua
właścici . ’ a słynnej poza granicm i Europy da z nej 
akademii handlowej w Lipsku. Dwunasta do 
centów. Prosj ekt zti dermo. 7562 3 10

P iffin S  z 2' Ieto^  praktyką biurową, 
I u =3Ilu poszukuje zajęcia. Zgłoszenia 
pod A. 20 poste restante Kraków, za 
okazaniem kwita mserai. 7597 2 2

m
Blsltesa trykotowa, wełniana (-Tiiger.), ba­
wełniana i  niciana. Hassaszs wełniane i  fil­
cowe. Esadzel&S wełniane z rękawami i bez. 
S k c i r p e t M  t r - J  l a j r .  € a l ^ ! ; 3  I 
CbaYJia amer. „E ?^2? ! - Z

skórkowe i wełniane.
Bo uacycia w wielkim wyfcorze w magazynie nowości

?Ł i

Słuchacz IV roku Hl&zfifk!
udziela korepetycyj i przygotow ujt do 
matury, oraz do wszelkich egzaminów 
w zakresie szkół średnich. Wynagrodze­
nie miesięczne w stosunku 1 K za go ­
dzinę. Zgłoszenia: St. \7i;’.romski. Kra­
ków, Uniwersytet. 7465 3 5

ii. WiSa»S!8*S«k
E r & M y J i  r ć f  F I © r f ' a ń s M e f .

m s *  i

7017 o 0

w m m

męską i damską i fc- 
 t a-----------lu tra, kupuję po najwyż­
szych cenach. Ś. Katzner, Kraków, ul. 
Dietlowska 77. 7508 2 12

Skład pap:sru
K am ila  B «u m a  w  T a r n o w i e ,  potrze­
buje praktykanta. 7515 4 4

przy ul. Flory ańbkiej do spne- 
da»ł£. Wiadomość w kancel. 
Dra Franciszka M u s s i 1 a, ad­
wokata — Kraków, ul. Kar­
melicka 15, I. p. 7529 2 3

Marya Zamorska w Białej przy Bielsku ulica 
4.U w Galicyi otworzyła koucesyonowane przez 

o. k. Namii stnictwo

H i  ćla canzyniH. b&n I s i t  po-
i poleca: Nauczycielki w wielkim vyborze i z 
mi zyką wyższą, również bardzo wiele Niemek 
z muzyką r-yższą, kra.wieczyzną lub froblówke, 
i sprezentantki domn, bony PoiM, "ospolyme 
Dmieszczenie dla sług bezpłatne. 7680

Dfflu sKleps
zarar dc u vn jęcia w Kr ikowie, Plac Szcze 
pański k 2, obok Sta.'ego Teatrr — 1) Sklep 
składający się z 4 ubikacyi — 2) Sklep skła­
dający uie z O ubikacyi i wiełldej sali, nada­
jący się na wielką resiauracyę. 7504 3 a

najlepszy podarek dla młodzieży

D o nabycia w  handlu

A . F R A S S A
iii. Grouzu i. 37 .

PcEićj tFGntcioy
duży, umeblo\!'any, na 2 lub 3 osoby, 
jest do wynajęcia zaraz z utrzymaniem 
przy ul. Długiej 1. 37. Wiadomość tam 
że, u właścicielki na II p 7540 2 3

Małżeństwa.
Młoda panna inteligentna chce wyjść 
za mąż, za nauczyciela 'udowego. Na 
anominy nie odpow. Dysk. zapew. sło­
wem huuorn. „Meifira C.“  poste rest. 
Kraków, za OKaz. kwitu inser. 7541 2 2

ł OPTYK i MiiOHANiK 
K. Zwiiiing

Kraków, ulica Sławkowska I. 4
poleca najtaniej cwikiery, okula- 

o  ry. lornetki ręczne, tinoklo teatral- ^  
ne połowę, termometiy, dzwonki t  

* elektryczne i warsztat reperacyjny. ♦

bardzo eleganckie wyścieła­
ne, z latarniami, w tyle sie­
dzenie dla stangreta, du sprze 

dania, prądnik Czerwony, przy sros.e, ostatni 
dom na lewo, 1. 104. 7546 3 3

& ja i
A P T E K A

pod Opatrznością w Jarosławiu poszukuje od 
1 stycznia zdolnego starszego Magistra i młud- 
szego asyttenta farm asy i. Zgłoszenia przyjmuje 
Feliks Wojciechowski, Przemyśl. 7548 2 |

p o w o z ó w
K r a k ó w ,  Z w i e r z y n i e c k a  8 5 .

Są na składzie nżywane Karetki. Landauery, pół 
kryte powozy, wózki na resorach i t. p. 

7547 3 6

Losy tu re ck ie
Ciągnienie już 1 grudnia 1909.

6  C i ą g i r i e ń  n a  r o l i  I O
Główna wygrana fianków

iłotem bez potrąeenia.
Los gotówką około 23C K lub na

3 8  r a t  m i e s ię c z n y c h  p o  7  Ei. I
na pudstawie dzi-iejRzeoo kursu. ■

Każdy los zostaje wyciągnięty. Natyehms 
sto we wy/ączne urawo gry aa potwierdzenie 
nabycia już po złożeniu pierwszej raty. -  

Zamówienij przekazem.
Wiedeńsk, DOM W/MiAKY Rouert REITLER, 
Wiedeń, IV., Hauptstrasse 20 A. 7550 2 6

fclaJ^cL  ŁT,em t i
oL&zar 26(J morgów : 203 morgi roli 
bardzo dobrej, część drenowana, reszta 
v,ikla 1 las liściasty, 3 kilometry od ko­
lei, położony przy drodze powiatowej, do 
sprzeaatia z mwenUizem martwym i ży­
wym i krescercyą. Bliższa wiadomość 
pod adrecem: j .  Ł .  posie restante 
S z c z e p a n ó w .  7603 2 4

Zajęcia uboczne.
To wat i/slw o Wzajemnej Pomocy UezDiów Uniw. 
Jagieil. poszukuje k&, espondt nta i  godziny 
popołudniowe. Bliższych wyjaśnień udziela Pro­
st Tow. od godz. 11 do *12 rano, Dom ak»de- 
mieki, Sala Nr 25, pater. 7602

M g z  pięcioleciem przyjmie
f i L f j i l i & r  zastępstwo (lub stałą po­
sadę) w większem mieście. Adres: Ra­
kowiecki, Nowy Sącz. 7608 a 5

Józef GoSryś::::
egzaminowany na c. k. klinice chirur­
gicznej Prof. Dra Kadtra, wykonywa 
miastenie, gimnastykę leczniczą, prtce- 
dury hydropatyczne, stawia bańki. Po­
siada chlubne polecenia od Dyrekcyj 
klinik i Zakładów leczniczych i długo- 
leHMa „raKtyKę w tym zawodzie. Poleca 
się nym PP. Lekarzom. —  Kraków, 
ul. Mikołajska 1. 10, I. p. 7312 5 g

w domu i na miasto. —  Zacisze L 14, 
II piętro, na prawo. 4«9 1 o

♦
l> 4
<

Kupno i sprzedaż

% m n \

OftrnlczBCh
węglowego zagłębia Krakowskiego 
7627 1 5 przeprowadza

I S I P U S  f lp l lu !  II?!
?■©Mysie® Ep

i t e R d u , t e z W ł ł G ' A l < ) .

D l a  s i o s t r y
mającej lat 27, przystojnej, posag 6000 
koron, poszukuję męża na odpowiedmem 
stanowiska. Anonimy do kosza. J . Z . 
poste restante K ra k ó w . 7604 2 5

M er
zraoliaa,  ̂na stałem Flanowisku z płacą roczną 

•5>>00 K i prawem do emerytury, pragnie się 
ożenić z osobą sympatyczną. Majątek najmniej 
itEOOO K wymagany. Zgłoszenia nieanominowe 
pod B. S. poste restante EL.&how, za okaza­
niem kwitu mseratowego. Rwśrednictwo nie­
wykluczone. 7606 2 4

L. 6036. 7551 2 3

J

D n ia  15 g ru d n ia  1909  r . 0 godzi­
nie 1 po południu odbędzie się w  Ma­
gistracie w  Wieliczce iicj tacy a rapo- 
rnocą pisemnych ofert, do któryTch ma 
być dołączone wadyum w wrsokości 
tO8/, ceny ofiarowanej, na dzierżawę 
•egielni miejskiej w Wieliczce, z dotych- 
zasowemi piecami polowemi. szepand 
10 morgami gruntu miejskiego, w któ- 

-ych mieści się dotychczasowy obszar 
egielni mieiskiej, na lat 20 pod wa- 
nnlder wybudowania własnym kosztem 
irzez dzierżawcę w' cegielni tej pieca 
pierścieniowego z maszrnami, zaomego 
lo wrypału 2 milionow cegieł rocznie, 
flóryto piec z maszynami ma przejść 
m własność Gminy tutejszej po upły­
nie w mewie będącej dzierżawy.

Magistrat miasta 
Wieliczka, drna 18 listopada ly09.

Burmistrz
Ayw ers.

C ra g u e r j j  Z . K c m o r t iw s k ie p
T3RÓW Flor/anska 33i Opaski bygien iczne dla Pań. Bandaże, opatrunki, Pasy brzuszne Bandaże

J  ^ 1  " 1  d ia k on i. A rty k u ły  gum ow e hygieniczne. W ody i sole mineralne naturalne
k u m ju im i  HHiiii ■nT-ri-TnTirtaci«ja [ sztuczne. Sól morska 1 siarka do kąpieli. Kąpiele z kwasem w ęglow ym
V W V W W W W  poleca * - fab iy k i „T le n “ . Świeże zioła  ks. Kneippa W ina lecznicze, - -

W y sy łk i na pro- 

w incyę odwrotnie 

opakowanie fran co ;
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7254 4 10

M ł o d y  p o m o c n i k  ha ndlowy
z działa korzennego poszukuje posady zaraz. 
Zgłoszenia Gerono, Podgórze-Ludwiuow, ulica 
Podgórska 1. 34. 76 O 1 2

Pokój frontowy duży
z utrzymaniem ila 1—2 osób od 1 grudnia. 
Krupnicza 10, II piętro. 7628 1 4

Kupię lub wydzierżawię
dom snchy, słoneczny, składający się z 3 do 4 
pokoi, kuchni, przedp.jw miasteczku górskiem, 
w okolicy zdrowej, pizy sUcyi koleiowej. Zgło­
szenia pod „K n p a o “  poste restante K rak ów . 

7625 1 3

Sonrypisn* rafrnoioany
kat lin, z egzaminem adwokarkim, mogący sa­
modzielnie prowadzić kance'aryę, Doszukuje na­
tychmiast posady Zgłoszenia z podaniem wa­
runków pod „D r  J£“  poste restante LwOW, za 
okazaniem kwitu inseratowego. 7615

P ^ i i e n k a
pisząca bie rle na maszynie poszukuje zajęcia 
biurowego. Zgłoszenia: ,,TuvL* 7 0 0 “  poste re­
stante K ra k ów , za okazaniem kwitu iuserat. 

7619 1 3

Wtorek 23 Listopada 1909.

¥ 1 1  H E N R Y K A  S C H W A R Z A
Sialićw , nL Grodzka 1. 13. M elon  43.

5896 10 O

W e ł n y  a n g i e l s k i e  —  o k r y c i a  z im o w e .

Rękawiczki -  F i l t r a  - - - - - -  Kapelusza.

Ć’ Łj  11 12 1
w języku: polskim, francuskim, nie­
mieckim i angielskim. —  H « i e n a  
F r y d o w a ,  Łobzowska 12, II piętro. 
Przyjmuje od 9— 3. 7156 10 10

Ntydzle; tylko i  nos
6 wstążek do maszyn do pisania w naj­
lepszym gatunku kosztuje tylko 12 kor. 
Sztuka kor. 2’50. Polecamy także kalki, 
farby (tuba tylko 2- kor.). Adresować: 
Dom „ P R I M A K r a k ó w ,  ul. Gołębia 16. 

7161 o 3

kuracyjny i deserowy w 5 kg 
— Bid pniUSMJ puszkach wysyła opłatnio po 7 
h , ks. i ł. JILutka, proboszcz w Kupcz, ncach, 
p. Denysów. 4956 45 O

F o r t e p i a n  k r ó t k i
w bardzo dobrym stanie, do sprzedania. Sta­
rowiślna 21, II p. 7480 3 6

P regli ent

skład fcrrsjim. pianin i lanuonicm
polGCil 5561 257 O

jtfrss intfriimentd 
firm Kralouiycii.

W yłączne zastępstwo fabryk Bd- 
seudorfera, Ehrbara, W irfta, K >  
ty kie wicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

Itafynm nnuczytiellm
Łafta maszynowego i kroju otrzyma zaraz po­
sadę w handlu maszyn do szycia 7626 1 3

R. PAWŁOWSKIEGO
w  K r a k o w i e .  R y n e k  1 8 .

nsoSa
w średnim wii ku, wykształcona, z dobrej rodzi 
ny «ymp itycznej powie-zchow ności, poszukuje 
mi |sca jak gospodyni domu i towai erszka u 
Biarsze] na ai lnb wdowca. Wiadomość B. H.. 
Kraków Wielopole 11, I piętro, of. 7578 1 8

Fotograf I. Operator
Ćłagoletni pracownik pierwszych firm w Iiosyi 
i Ga,i„yi, n ar47,0 U legły  w  ła d re m  dozo- 
w a a in  1 ośw ie tla n iu , oraz w praoy samo- 

ziolnej, posiadający chlubne świadectwa, szu­
ka odpowiedniej stałej posady od 15 grudnia 
ewentualnie od 1 stycznia. Adres- W. Jtoeki. 
Lwów, ul. Kościuszki 4. 7611 1 2

Berlitz Schcul
ul. Floryań&ka 25.

Nauka, obcych języków przez nauczy­
cieli odnośnych narodowości z wyższem 
wykształcaniem.

Lekcye osobne i zbiorowe od 8 rano 
do 10 wiecz. 6572 7 o

Zawiadomienie.
Nowo otwarty

Hotel „A u s tria "
obok dworca kolejowego w Krakowie 
przy wylocie u l .  N a w i e j  1 6 ,  poleca 
elegancko urządzone pokoje od 2 koron 
wzwyż, jako też Kawiarnię, o każdej 
porze gorące potrawy na świeżem maśle 
przyrządzane. . Z  Szacunkiem 

7620 i s Z a r z ą d  H o t e l u .

0  na  s fd e p y
Je wynajęcia przy ul starowiślnej 29. 
Wiadomość u Fr. Liebeskinia, Rynek 
Kleparski 11. 7623 j  3

Samodzielny * * * *  
Korespondent

polski i Aićiaiiecki dobry sie- 
cograf piszący szy bko na ma­
szynie Remington, znajdzie 
umieszczenie w fabryce Farb 
Karmańskiego, Kraków, Zwie- 

1 zymec. 7021 1 2

o rc s in a ta e  a m e r irk a d s k le

le k k ie  —  t r e a ś e  ■■ -  - w y g o d n a
polec 1 7392 2 10

- - - - Masnzvn itecfel
A. SMrczessRigjo I Migacza

K raksa?, aslSea F lo ry a fts k a  ‘*3,
B K  i' VB. SPSSSSWEES _TB

F ia n :no
używane do sprzedania. Grodzka 5, parter of. 

7618 1 2

N o w o ś ć !

do czyszczenia metali, 
również do czyszczenia 
izeczy kuchennych —

RElti i SPÓŁKA. KR
Rynek 37, Linia A-B. 756610

I

Długoletni dysponent
buchalter handlu korzennego, a obecnie 

prokurzysta wielkiej spółki spożywczej, 
rutynowany korespondent polsko nie­
miecki, mówiący dobrze po czesku, ru­
sku* rosyjsku, tęgi kupiec, posiadąjacy 
chlubne świadectwa i referencje, pra­
gnie zmienić posadę. Zgłoszenia przyj­
muje Rudoif Mosse. Wiedeń, pod „Si­
lesia Nr 1823“ . 7589 1 2

Apteki
do kupna, gotówką, w Galicy i zacho­
dniej, miejscowości, gdzie jest szkoła 
średnia, poszukuje się. Dyskrecya zape­
wniona Listy pod „ A  Z .“  poste re­
stante Ż y w ie c . 76121 4

droUzlifl 1.6
poleca:

Wielki yyybór sznu­
rówek według najno­
wszych fasonów —  
Zamówieni a wykonuje 
się odwrotną pocztą, 

7616 1 O

Parowa piekarnia
Kulki *  Przemili
poszukuje zastępcy dla Kra­
kowa, względnie Galicyi, do 
sprzedaży morawskiego Chle­
ba żytniego. 76241 4

W i s a  w ę g f c r s & i e
(nie dalmatyskie) Małp i czerwone, naiaralne, 
przyjemne i smaczna wysyła w 34 1. beczuł­
kach koleją i w 4 ‘/« I. baryłkach pocztą opła- 
tnie do każdej stacji koleiowej, względnie po­
cztowej, a mianowicie: z 1908 r. 34 1. 24 K, 
4'/« 1. 3 50 K, z 1906 i . 28 K i rzgiędni» 3'90 K, 
1905 r. 29 K wzglępnifa 4 K. z 1902 r. 84 Ii. 
względnie 4 60 JL z 1897 r. 30 K Względnie 
5 K. z 1890 r. 46 K względnie 5 75 K, Ł 1890 
r. 52 K względnie 7 K, z 1885 r, 60 K wzglę­
dnie 7'75 K. Koniak baidzo dobry 4•/» 1. 13 K, 
śliwowica 9 K, pszczelny miód a wiązowy, prz 
wyborny gatunek ueserowy, puszka 5 kg. 676 K,

Ł. Altneu, Versecz 8. Węgry.
7108 9 26

K S I Ę G A R N I A

11. M b d iŁ s c m h  i!
W  E r a k o w i ©

p oleca  do nauki ję zyk ów  ob cych

PRAKTYCZNE ŁATWE METOBY
H .  B e r g e r a

do gruntownego nauczenia się J ę z y k ó w  o b c y e l s  z pomocą lub b e z  
p o m o c y  n a u c z y c i e l a  z wymową polską i kluczem. Kor.

M e t o d a  A n g i e l s k a .  Wyd. n o w o ................................................................3-20
w oprawie p łó c ie n n e j.......................................................................................4 20

M e t o d a  F r a n c u s k a .  W y d . 5- t a ................................................................................ 2 ‘60
w oprawie p łó c ie n n e j.......................................................................................3 40

Metoda Niemiecka. Wyd. 4 - t e .................................................................... 2'GO
w  oprawie p ł ó c i e n n e j ............................................................................................ 3 40

M e t o d a  n i e m i e c k a .
K u r s  w y ż s z y  u z u p e ł n i a j ą c y ...............................  4 40

w  oprawie p ł ó c i e n n e j ...............................................................................................- 5  20
Przewodnik Polsko-Angioisk i Słownik Polsko-

A n g i e l s k i  dla wychodźców polskich i przybyszów do Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Północnej i Kanady, ułatwić mający star 
wianie pierwszych kroków w kraju obcym i naukę języka angiel­
skiego z podaniem wym owj i brzmienia każdego wyrazu angielskiego 
według metody fonetycznej, z d iłączenicm niektórych uwag, rad 
i wskazówek. Ułożył Modest Riaryański. Wydanie drugie . . . .  3 20

Uo nabyciu tve wszystkich księgarniach. 6844 8 i i

- UiŁoi- ’ -

4890 16 16

nowe oyamdtoa Księgarni F. fcESTS o bromch.
Arcydzieła poi i obc pisarzy. Tom 70/71 (Nowela polska, Sewer, Juno- K m .

sza, Dygasiński..................................................................................................... I -—
„EposA Tom II. Gęsta E gipsk ie ..............................................................................1 20
„Epos“ . Tom III R a m a y a n a .......................................................................................240
Hahn, D r  TT. 0 życiu i dziełach i. Słowackiego (7 l/* ark. druku z 10

ilustr. w t e k ś c ie ) ..................................................................................................— '60
Rlewe. Z pamiętnika pchły (wyd. I l - g i e ) ................................................................ 3 —

—  Lwowskie P e r ły .........................................................................................C —
—  Wesołe K r o n ik i ................................  ....................................................... 3'—

Zimmem. Pierwotne dzieje świata w B ib l i i .....................................................120
7417 4 5 Wydawnictwa Księgarni F. Westa są do nabycia we wszj sinieli większych księgarniach.

Nowo otworzony w yłączny skŁatl stylow ych
Mebli kuchennych 
Mebli przedpokojowych 
Mebli biurowych

p o d  firm ą :

E .  P L?  I U S N E A
B r a k ł a ,  S m r e k a  21, 1. j ,

p o le c a : 7313 4 15

w  w i e l k i m  w y b o r z e  kom p letn e  u rzą d zen ia  kuchenne, 
b iu row e i p r z e d p o k o jo w e  ja k oteż  p o je d y n cz e  sprzęty . —

-♦ O v -
Już niejednokrotnie mieliśmy sposobność poznać jasno i dokładnie zdol­

ność i sumienność Dra Opydy, szeroko znanego lekarza i krzewiciel i hygieny, 
a zarazem burmistrza miasta Wadowic. I oto znowu okrył się nową chwałą na 
polu swojej sztuki lekarskiej, bo wywiązał się z podjętego obowiązku wprost 
znakomicie. Kierując się aietylko swojem zawodowem wykształceniem, ale także 
instynktem mac ierzyńsknn, zasłużył sobie na uznanie i poważanie pod każdym 
względem; umiał bowiem wniknąć w tajemnicę choroby mojej córki, poznał do­
skonale jej sytuacye 1 z szczerą chęcią i nieustraszonym zapałem podjął się 
swego dzieła. Chociaż choioba coraz większe i niebezpieczniejsze przybierała 
rozmiary, chociaż już traciliśmy nadzieję, to On jetieu motjdko nie tracił du­
cha, lecz dzięki swej niestrudzonej gorliwości z większym jeszcze zapałem 
chwyta się ostatnich środków. I oczywiście nie chybił. Mgliste nadzieje po 
czasie ustąpiły, bo choroba traciła powoli na sile, aż ostatecznie po upływie 
czterech miesięcy nastąpiło położenie, nie wróżące już najmniejszej obawy

Dlatego też 7, niekłamaną radością i wdzięcznością jestem zmuszony na 
tej drouze wyrazić naszemu ukochanemu lekarzowi i burmistrzowi za tę istnie 
ojcowską opiekę, jak najserdeczniejsze „Bóg zapłae“ .

Wadowice, 22 listopada 1909.
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Siajwjższe odznaczenie śulatowel

NA*IPRZEDM ZEJSZĄ IIEHMS/ITTĘ CkhJLOM
„Ra.iguliit Cejlon Tca“

pod własną marką cchronną „Palma11 importowaną wprost z Cejlonu, a urzę- 
downie chemicznie badaną, po cenie 

Nr. I opakowanie czerwono-złote ■ ■  Nr 2 opnKowanie fietkowo-zrote
koron 1'40 za 125 gramów. a s  koron 1'20 za 125 gramów,
koron 075 za 62'/„ „ FY koron O^ó za 621/, „

przy odbiorze I kg. naraz, franko opakowanie import do każdej miejscowość'
Austro-Węgier, poleca

AiiiosiE R aw ełk a  w K rakow ie
c. i k. Dostawca Dwora Austro-Węgierskiego i król. Cirecyi.

Dla P. T. Kupców i Kółek roimczycn odpowiedni rabaL
7023 6 13 ■  |

IB

E ie l i^ g ię  P a m s k ą
i  d l a  P a n i e n e k

webowa —  szyrtyngową —  batystową —  oraz trykotową P r o f .  D r a
G .  d a e g e r a .

K o is i ,  > l e t i i c  w y p r a w y  ś l u b n e  poleca w ogromnym wyboize
po cenach najniższych. 7039 4 o

jla rp  praiiii - -

w Krakowie, ul. św. iar.a 4
poleca:

© m l i i  i t G « i  piśmiennicze
z zakresu beletrystyki i nanki, w języku poLkim francuskim, angielskim

i niemieckim.
M ow o o tw o r z o n y  d z ia ł bsią& eu d la  m ło d z ie ży . Abonament przystępny, 
katalog z przesyłką 70 b. — Wysyłka na prowicyę w specjalnych skrzynkach.

331 7 0

-a.-;

Przeprawa pasażerów nlemiechieaii pomtatlioiai
:  E r e m y  d o  ^ n ł ^ ł i i i

Kto powziął zamiar jechać do Ameiyki. rernu poleca się jak najgo­
ręcej, zaszczytnie znane bremeńskii cesaiskie parostaiK, i bremeuskie 
podwójnośrubowe pocztowe parostatki.

Pospieszne parostatki jadą z Bremy do Ameryki 6 do 7 dni. zaś 
pocztowe 8 do 9 dni.

Kto życzy sobie jechać tymi wielkimi i pięknymi parostatkami, 
temu radzę zamówić sobie naprzód miejsce i w tym celu posłać do mnie 
2 0  k o r o n  zadatku.

Wyjaśnienia i pouczenia do podroży udzielam każdemu chętnie

n * apl‘“ nie- ’  f  M i S K ' - > r7592 1 4  X  • lv A R 9 £ y a  •
Kto życzyłby sobie być pośrednikiem, niechaj się zgłosi.

Z  PnuŁw nl L iterackiej w  K rakow ie , u l. Jagielloi ska 10. iU&jdoa irakarni L. K. Górski.


